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Nie-sjoniści wobec Palestyny
Nowa prez. tt eizmenna na konferencji nSe-sionistó#

amerykańskich.
Pś uchwaleniu zdanych rezolucyj yt.ez i lestyna jest otoczona rozległym5 krajami, bu- 

“ *Owvfno odDyt? Konferencję me-ajoriistów j dzącvmi się do życiia . My utworzymy w Pale- 
"  &P>aWil ^ f U W ,d2ielC i styme ośrodek energji, któryyWKwkwy Palestyny, zabrał głos, jak juz , ’ “

ł̂ 'na®śl śmy, prezyd^jt światowej organiza- J pizekroczy daTi ko obeeng granice polity- 
SfoaistycŁiiej Dr Werzmainn, owacyjnie j cziig Palestyny.

piiez uczestników konferencji. Po- Któż przewidzieć może iakie formy przybie- 
Przytaczamy pełne bronienie pPżW - ; pze żyde żydowski£ v  p a:estynie  przyszłości?

' Obecnie dążeniem naszęm jest jedynie utwo 
.zenie, solidnych podwalin dla założenia nowe­
go życia. Jeśli n&c.onalizm oznacza politycz­
ne pokrewieństwo Palestyny z rządami zagra­
nicy, jeśli Palestyna oznacza iż Żydzi poza 
n'ią winni być pozbawieni praw, przez się w y­
walczonych, wówczas ja nacjonalistą nie .je­
stem. Nie zamierzamy, ani w sposób bezpośre­
dni ani pośledni w  sensie politycznym wpły­
wać na życie Żydów poza granicami Palesty 
ny. Jeśli jednak nacjonalizm wyraża sie w 
utworzeniu materialnych, punktów uparcia 
w Palestynie, na których wzniesioną zostanie
cywilizacja żydowska, wówczas uwrazamy się 
za nacjonalistów. Głęboko jestem przekon?nv- 
tż w  tym wypadku nie powstaną żadne trudno 
ści. Różnica polega jedynie na podikieśleniu. 
Dla nas sionistów, 

sjonl an jest tracz ̂ nem zagadnieniem ży- 
! dostwa.
! Na ołtarzu tego ideału złożyliśmy nasze ży- 
j cie. Nie ustaniemy w służbie naszemu ideałowi 
| w nadziei, iż po nas przyjdą ir.nli celem kon- 
i tvnuowtmia rozpoczętego przez nas dzieła. Nie 
j chcemy narzucić komukolwiek naszego ideału, 

oczekujemy jednak jednocześnie, iz uiikt nie 
będzie usiłował zmniejszyć naszej gorliwości 
i naszego zapału. Zawarliśmy przymierzy na 
chwałę naszej sprawy, na chwałę wielkiego 
kraju. P ’-zymi‘erze. łączące nas, jest doniosłe, 

! chodzi bowiem o kraj, Który jest Kolebką na- 
! szej istoty narodowej. Agencja, rozpoczynają 
j ca swoje istnienie, .jest symbolem jedności, fe ’ - 
! tauruje ona jednolity front Żydów całego świa- 
j ta, front, częstokroć przerywany przez naszych 

wrrogów zewnętrznych i Wewnętrznych.
Jak czcigodny p. przewodniczący już oświad­

czył, organizacja sjomstyczna szczegółowo roz­
patrzyła sprawozdanie komisji ekspertów. Oce­
niamy wysiłki, położone przez ekspertów, 
szczególnie przez członków komisji. Jednako­
woż 2'5-letnie doświadczenie pracy sjonisfycz- 
nej pouczyło nas. iż kolonizacja Żydów przez

Wieoia Drg Weizmanna: 

tpŁ . pi zyj ęta w dniu dzisiejszym jest 
p l-czenliem Wysiłków ostatnich lat pięciu, 
nie • USZCZTlln ^  n!e bedzię przesadą twie'dze- 

i że uchwała ta oznacza doniosą zwrot histo 
j^^zny w  życiu żydostw-a amerykańkięgo ja- 

eż dla losu ruchu sjcnistycznego. W  osta- 
_  cb  latach w szy  cy zdawaliśmy sobie zpra- 

& jak wielkie znaczenie dla rozwoju Palesty- 
y może mieć uchwała, umożliwiająca utwo­

rzenie wspólnej organizacji sjonistów oraz — 
njC .zn^Jduję narazić lepszego określenia —  
-yy J^histów. W  chwili, gdy przema ;vtam do 

as obecnie, nie żywię uczucia zwycięzcy czu 
Jedynie, i i  jesteśmy wzajemnie związani. 

Obarczyliśmy się
Ciężkim. La i  świętym ciężarem.

ry, przekonany j c»łem doniesiemy do uwien 
czonego powodzeniem celu, ufam bowiem silom j 
Moralnym narodu żydowskiego, w szczególno­
ść zaś Żvdów amerykańskich.'

Nie mam zamiaru pod jąć analizy różnych 
^cfcni ugrupowań hiesjonislycznych- repre- 
^ntowanych na konferencji obecnej. Nie chcę 
te* nikogo pouczać, jak należy się odnosić ao 
Prawy Palestyny. W  toku obrad obecnej kon ■ 

ujawniono jedną bardzo doniosłą

Fakt<
f&kta mówią więcej, niż formuły.

sun zaś jCst iż Palestyna jest obecnie or- 
Cy  żyjącym, wzywającym do wsnółpra
ły j  mnie, cafy naród żydowski, nawet ca- 

nleżydowski. W  chwili obecnej pa- 
nijj musimy O łych. którzy Palestynę uczy- 
którz^t*a.‘1' zmem żywym, o tych wszystkich 

istłą swego diala i ducha przemienili 
*kaiły w kwitnące ogrody, o tych wszystkich któf2o b j - ^  w oEdze złożyli wszystko, czem 

tejioto e?* byli przez przyrodę: Sdealizn*. in- 
ptŁ . o tych pionierach, którzy do kraju 
WĤJ. ^ P^zed 50, 20 i 10 laty w tej głębokiej 
dojff®’ nadejdzie dzień, w którym całe ży- 
te Połączy się, aby kontynuować rozpocze 

nich dzieło.
da^1.  ̂ ^^znęm jest dodawać, iż dzień dzisiejszy 
p j j  ° " aztę gratulowania szczególnie Panu, 

j118 Marshall. Nie będae przesadą 
2eDl jtst to godnem uwieńczeniem

Żydów jest zaaaniem niezmiernie trudnem. 
Choielioyśmy przeto, aby wszyscy, którzy nie 
byli zrośnięci z naszymi wysiłkami i staraniami, 
wykazała zrozumienie dl? naszych poglądów. 
Stoczona dyskusja usprawiedliwia rę nadzieję. 
N’kt nie chce służyć dogmatyzmowi, wszyscy 
domagamy sic pracy konkretnej. Choaza WoZ&k, 
jak zaznaczyli pp. Dr. Cyrus Adler i lord Mel- 
chett, o nadanie bardziej ożywionego tempa pra 
cy  odbuaowy Palestyny. Nie poazielam pesymi 
zmu lorda Melclietta, 

iż pozostało nam zaledwk 5 lat do w yko ’ 
rzystania sytuacji.

M y pTzyz^yyczajeni jesteśmy do liczenia na stu 
lecia. Musimy jednak zauważyć, iż na dzieło cd 
budowy Palestyny- zwrócone są spojrzenia świa. 
ta, który nie zawsze jest przychylnie usyosobio 

j ny wobec naszych dążeń Położyliśmy kamień 
węgielny pod budowę no^cj Palestyny i m  
chcemy ofiarować innym owoców naszej pracy. 
Wuelu z was srusznw* zauważyło, tż nnljouy Ży 
dów widzi w Palestynie centrum swycl na-- 
dzaei. Odbywając przed pewnym czasem po* 
dróż po miastach pumunji i przejećiżając przez 
Pokkę, spotykałem na każdej najmniejszej sta' 
oyjce, w  każdej uliczce, młod: ieńców żydow­
skich, dumnych, rosłych, inteligentnych m ło­
dzieńców, któizy na ustach mieli jedno pytanie: 

Kiedy będziemy uoglt jechać ao Palestyny? 
Młodzież ta, jest to najlepsze, co żydostwd 
stworzyło w  najcięższych warunkach bytu. 
Nie chciałbym stracić tych młodzieńców, są orf 
bowiem najcenniejszym dla nas materiałem. 
Frzyspieszenie tempa odbudowy Palestyny ma 
doniosłe znaczenie ze względu na regenerację 
narodu żydowskiego. Obecnie, gdy Ży<jgi ame 
rykańscy pod wodzą osobistości, biorących tt- 
dział w „Agencji“ , postanow Lii zaważyć na sza­
li na korzyść dzieła odbudowy Palestyny, rze­
sze żydowskie w innych krajach pójdą za przy 
kładem Żydów amerykańskich, tak, by utwo­
rzenie „Agencji** stało się w  krótkim Crade fa* 
ktem dokonanym Dopiero w ramach pracy do? 
dziemy do upragnionej jedności. Przez miłość 
osiągnie się to, czego niepouobna osiągnąć prze* 
formuły.

Czcigodne pan-e i czcigodni panowie, z głęb! 
serca życżę wam szczęścia w  chwili, gdy w*tę 
pojecie na drogę do działania, o  którem p-ze* 
długie lata mai żyliśmy.

Deł.Iaracja Balfoura jest ucktałem całego 
narodu żydowskiego.

Cały na'ód winien przeto radosną tę nowinę 
przyjąć z czystem sercem oraz z uczucien nur 
dzdei utworzenia w  Palestynie czegoś, co wau 
wzniesie i dopomoże snuć dalszą tradycję żyda 
wską.

Wpij,-. wielkich poczynań życia, gdy
- I  te  J 'OH lTTkio /In k s ieC i. T lU flnP l

nS ? *  ^  w
będę g ę  w d a w a ł w  dyskusje na temai

°becni"  J in lmi(l swoje do kjięgi, pisanej 
* da Wzgórzacn f dolinach małego kraju.

ro^ t> ju  Palestyny. Kto może prze- 
e Możliwości wyłonić się mogą. 

zoraa*, e .a kwuuące społeczeństwo żydowskie 
b®*l ule na terytorjum. które obecnie

ano kraju mandatowego Palestyny. Pa-

Nowa konferencja rozbrojeniowa i nowe - krążowniki!
Pierwsze czynne ic! prez. Hoowera.

Wiedeń, 14 11 PAT. Dzienniki donoszą z przez prezydenta Koolidge‘a program budowy 
Nowego Jorku; że nowowybrany prezydent 71 krążowników.
Hoover zamierza natychmiast po objęciu uizę- *
dowania zwołać no.wą konferencję, dotyczącą Wiedeń, 14 11 PAT. Dzienniki donoszą z 
rozbrojenia na morzu i na lądzie. Prezydent Waszyngtonu, że departament marynarką za- 
Hoovei chce jednak, żeby wcześniej jeszcze powiedział zastąpienie starych krążowników 
jeden z rządów europejskich dal do tego Inl- krążownikami nowszej konstrukcji o pojemno- 
cja^ywę. W  kołach poinformowanych słychać ści 10,000 ton. W  kołach parlamentarnych 
również, że prezydent Hoover w orędżiu do uważa się przyjęcie projektu istawy co do bu- 
konjjiesu propagować będzie wyp.acowany dowy nowych 15 krążowników za zap&wnione.
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Daisza dyskusja budżetowa w Sejmie
(Telefonem od naszego korespondenta)

Waiszawa. 14. 11. (Sin) Dziś odbyło się po­
siedzenie Sejmu. Pierwszy przemawiał poseł 
Roguszczak (NPR prawica), który krytykował 
rząd. Toczyła się dalsza rozprawa nad prelimi­
narzem budżetowym.

Rząd nie przekroczył budłetu
Po nim zabrał głos mihister skarbu Czecho­

wicz, który w odpowiedzi na zarzuty, jakoby 
rząd przekraczał budżet, stwierdza co następu­
je. Wydaliśmy w  wykonaniu tegorocznego bud 
żetu w  okresae od 1 kwietnia do 30 września, a 
Więc w  okresie półrocznym 1 miliard. 332 miljo 
ny zł., co stanowi 49‘83 procent budżetu, łącz­
nie ze 145 milionami dla urzędników, emery­
tów, inwalidów itd. Cyfry te dowodzą, że bu­
dżet jest w j konywany, co się zaś tyczy kredy­
tów dla drobnego rolnictwa, to ze względu na 
plan stabilizacyjny rządu nie można przezna­
czyć na ten cel 100 milionów. Licząc s.ę jednak 
z wolą Sejmu, rząd uchwalił podwyższyć kapi 
tał zakładowy Barku RoLitgo o dalszych 30 mi 
łjonów, nadto rząd przeznaczył 30 mujonów na 
pożyczki melioracyjne. Wszystkie inne pozycje 
budżetu są wykonywane, z wyjątkiem tycb je­
dynie, dla których wykonania brak przepisów 
prawnych.
Walka ;mlądzy cłu oma odłamami 

p. P. S.
Następnie przemawiał poseł Smulikowski (b. 

frakcja rewolucyjna PPS). Ukazanie się jego 
Wywołuje wielką wrzawę na ławach socjalisty 
cznych i wołania: Złóż mandat!.

Pos Smulikowski (do socjalistów): Panowie 
krzyczeli w okresie wyborczym „Niech żyje 
Piłsudski!"

Poseł Ciołkosz (PPS ): W  okresie wybor­
czymi Pan się wogóle nie pokazywał, co Pan tu 
probi, gdzie Pan ma wyborców?

Marsz. Daszyński; Proszę, załatwiać te spory 
na inneni miejscu.

Poseł Żuławski (PPS ): Słowo honoru, gdzie 
słcwo honoru? (aluzja do zobowiązania się po­
słów PPS do złożenia mandatu. —  Red.).

Pos. Reger: Pan jest bez honoru.
Pos. Smulikowski: Nio dawałem słowa hono­

ru. Następnie pos. Smulikowski odczytuje de­
klarację frakcji rewolucyjnej, że do budżetu od­
nosi się, jako do konieczności państwowej. Gdy 
by istniała realna możność zmiany rządu na 
lepsze, frakcja jego chętnieby za taką zmianą 
głosowała. Frakcja będzie głosowała za odesła 
niem preliminarza do komisji.

Następnie przemawia poseł Jeremicz (klub 
białoruski), który się wypowiada przeciwko bu 
dżetowi, także poseł Wołyniec w imieniu Selrob 
prawicy wypowiada się przeciwko budżetowi.

B. B. okliskujc... komunistą
Dłuższą mowę wygłasza poseł Bittner (komuni 
sta), który ostro napada na PPS, za co zyskuje 
oklaski z ław Jedynki.

Po nim przemawia poseł Stapiński. Ukazanie 
się dawnego przywódcy chłopskiego' budzi sen

sację. Na salę przybywa specjalnie z kuluarów 
dawny jego przeciwnik pos. Witos. Mowa pos. 
Stapińskiego byia typową mową obliczoną dla 
wyborców jednego okręgu. Między innymi 
skarżył się poseł Stapiński na nieuwzględnianie 
kredytów w Banku Rolnym i na to, że chłopi 
nie dostali orderów podczas ostatnich odzna­
czeń, nadanych z okazji 10-Iecia niepodległości.

Z koleji poseł Zachidiiij w imieniu bezpartyj­
nych Ukraińców oświadczył się przeciwko bu­
dżetowi.

Poseł Woźnicki odpowiadając na oświadcze­
nie ministra skarbu stwierdza, że jeżeli nawet
budżet był wykonany w  całości prawidłowo, to 
jednak mogły być przekroczone poszczególne 
paragrafy, działy i rozdziały, na dowód czego 
przytacza odpowiednie przykłady. Mowa osta­
tniego dyskutenta posła Sanojcy (B. B.) w yw o­
łała wesołość na san.

Wiceminister skarbu Dr. Grodyński oświad­
cza, że na liczne szczegółowe kwestje rząd 
udzieli odpowiedzi w komisji.

Głosowanie
W  głosowaniu upadł wniosek komuni­

stów w sprawie odrzucenia budżetu. Lewica nie 
była podczas głosowania obecna na sali. Mar­
szałek oświadczył, że wobec odrzucenia jedyne 
go wniosku, preliminarz budżetowy zostaje o- 
desłauy ao Komisji.

Echa zajścia w kinoteatrze w Lidzie
Następnie przystąpiono do wniosKow na­

głych. Ogólni śmiech na sali wywołuje uzasad 
nienie wniosku nagłego przez chadeka Harnie- 
wicza w sprawie rzekomego zdemolowania 
przez Żydów kinoteatru „Nirwana" w Lidzie. 
Wnioskodawca twierdzi, że czynu tego dopuści 
ła się elira społeczeństwa żydowskiego, która 
korzystała z lokalu dla swego przedstawienia, 
a uczyniła to poa wodzą wiceburmistrza BubKi. 
Lokal wyglądał, jak pc pogromie. Zapadł wpra 
wdzie wyrok sadu pierwszej instancji, ale proku 
ratura zwolniła' napastników. Pos. Harniewicz 
domaga się zawieszenia w czynnościach służbo 
wych wiceburmistrza Bubki.

Poseł Wygodzki (Koło żydowskie) przema­
wia przeciwko nagłości wniosku dowodząc, że 
fakty są przedstawione przez wnioskodawcę 
niezgodnie z prawdą. Sąd umorzył sprawę prze 
ciwko Bubce i skazał przedsiębiorców na zapła 
Cciiie kosztów sądowych. Poseł Wygodzki mó­
wi: Panom chodzi tutaj o wytworzenie opinji, 
jakoby Żjdzi na każdym kroku prześladowali 
Polaków. W  głosowaniu za wnioskiem nagłym 
głosował tylko Chjeno-Piast. Rozlegają się o- 
krzykd: Cała inteligencja głosuje (sic!)

Poseł Czapiński uzasadnia wkoticu nagłość 
wniosku w  sprawie ustawy o zgromadzeniach. 
Nagłość zostaje uchwalona wszystkimi głosami, 
przeciwko głosom B. B.

Następne posiedzenie w piątek o godz. 4-tej 
popołudniu.

Kcnsolidacja iewicy polskiej dla obrony
republiki i demokracji parlamentarnej

Powstanie wspólnej komisji porozumiewawczej z udziałom P. P. S. 
Wyzwolenia i Stronnictwa Chłopskieg o.

Warszawa- 14. 11. (Sin) W  dniu dzisiejszym 
odbyło się posiedzenie przedstawicieli PPS, 
Wyzwolenia i Stronnictwa Chłopskiego, w któ 
rem wzięli udział: z ramienia PPS posłowie 
Marek, Niedziałkowski, Żuławski i Barlicki, z 
Wyzwolenia posłowie Woźnicki, Smoła, Bagiń 
ski i senator Januszewski, ze Stronnictwa Chłop 
skiego posłowie Dąbski. Pluta, Zaleski i sena­
tor Szafranek. Na posiedzeniu tern przyjęto na­
stępującą rezolucję: Żebrani w dniu 14 listopada 
przedstawiciele związku parlamentarnego, PPS, 
Wyzwolenia i Stronnictwa Chłopskiego postano 
wili powołać do ży cia stałą wspólną komisję po 
rozumiewawczą ala obrony republiki i demokra 
cji. Zadaniem tej komisji będzie współdziałanie 
wszystkich wymienionych stronnictw w  spra­
wach, dotyczących utrwalenia i obrony ustroju

republiki i demokracji parlamentarnej, wolności 
w zakresie uprawnień i działalności Sejmu 1 Se 
natu Rzeczypospolitej. W e wszystkich innych 
dziedzinach stronnictwa wymienione zachowu­
ją zupełną swobodę taktyki, dążąc jednakże z 
reguły w  każdym wypadku poszczególnym do 
uzgodnienia poglądów i postępowania.

Rezolucję powyższą prezydja wymienionych 
klubów przedstawiły swoim klubom do zatwier 
dzenia. Na posiedzeniu klubów w dniu dzisiej­
szym powyższa rezolucja została jednogłośnie 
zatwierdzona.

Fuzja Stronnictwa Chłopskiego 
z Wyzwoleniem na widowni
Warszawa. 14. 1], (AW ) W  najbliższych 

dniach prezydium Stronnictwa Chłopskiego w y

stosuje do zarządu głównego „Wyzwolenia** pi 
smo z propozycją dotyczącą połączenia obi 
stronnictw. W  związku z tern w  n; jbliższych 
dniach spodziewać ise należy nawiązania rokO 
wań.

Pos. Niedziałkowski nie chce 
się pojedynkować

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa 14 11 (Sin) Poseł Slaweib wysiać 

wczoraj sekundantów w osobach pułkowni­
ków Pierackiego i Wieniawy-Db; jeszewskiego 
do pcsla Niedziałkowskiego w związku z osla-j 
tniem oświadczeniem Niedziałkowskiego poi- 
adresem pos. Sławka, wygłoszonem z trybun) 
sejmowej i w związku z ogłoszoną w  „Roootnł 
ku‘‘ uchwałą klubu paramentarnego PPS przt 
ciw pos. Sławkowi. Poseł Niedziałkowski wyzni 
czył zastępców swych w osobach b. posła. Tnu- 
gutta i po?. Czapińskiego. Dziś odbyło s&ę spot­
kanie zastępców obu stron, przyczem zastępcy 
pos. Niedziałkowskiego oświadczyli, że zgodną, 
z uchwałami II Międzynarodówki poseł Nie­
działkowski odrzuca wszelkie propozycje poje­
dynkowania się. natomiast chętnie przyjmuje 
sąd honorowy. Wobec tego zastępcy pos, Sław­
ka spisab protokół jednostronny.

Warszawa 14 11 (A W ) Zatarg między po­
słem Markiem a posłem Sławkiem nie został 
dotychczas zlikwidowany. Poseł Marek wyzna­
czył na swego arbitra w sądzie marszałkow­
skim pos. Kalinowskiego z „Wyzwolenia". Po­
seł Sławek otrzymał wezwanie od marszałka 
sejmu, aby w  ciągu trzech dni wyznaczył swe 
go arbitra.

Warszawa. 14. 11. (Sin) Pos. Sławek wyzna 
czył jako swego arbitra pcs. Lewenherza (BB).

Masowe redukcje w przemyśle 
naftowym

Interpelacja pos. Hellera.
Warszawa, 14 11 (Sin) Poseł Heller i tow. 

z Koła Żydowskiego wnieśli interpelację w 
sprawie masowych redukcyj urzędników i ro- 
DOtników przez koncern naftowy Fremje-”  z 
okazji przeprowadzonych tranzaikcyj giełdo­
wych i fuzyj firmowych. W  interpelacji stwter 
dzono, że cały szereg urzędników i robotni­
ków został wydalony rzekomo ze względu na 
konieczność oszczędności, tymczasem nowo- 
pizyjęCi współpracownicy otrzymują po tysiąc 
dolarów miesięcznie. Interpelacja domaga się 
w  tej sprawie interwencji ministrów pracy 1 
handlu.

Sir Drummond j edzie do W arsza wy
Genewa, 14. 11. PAT. Dnia 19 bm. udaje się 

do Warszawy generalny sekretarz Ligi Naro­
dów Sir Drummond w  towarzystwie swego za 
stępcy dyrektora sekcji politycznej p. Sugimma 
Sir Drrmmond odwiedzi pozatem Kraków i Po 
znań, a w drodze powrotnej zatrzyma się w  
Berlinie, gdzie odbędzie konferencję z mini­
strem Stresennannem.

Unieważnienie list komunis­
tycznych w Sosnowcu! Dąbrowie

Sosnowiec. 14. 11. (AW ) Główna komisja w y 
borcza w Sosnowcu ńa wczorajszem poiiedzfr 
niu zatwierdziła listy kandydatów do rady 
miejskiej z wyjątkiem listy Nr, 13 i 14, które zc 
stały unieważnione, jako komunistyczne. Rów ' 
nież w Dąbrowie Górniczej zatwierdzono wszys 
tkie listy z wyjątkiem 2 list komunistycznych.

Ugoda rządu węgierskiego 
z fałszerzem renty węgierskiej!

Wiedeń, 14 11 PAT. Dzienniki donoszą z B«* 
dapęsztu: Wedle doniesień z Paryża nastą] »ł* 
między fałszerzem renty węgierskiej bankie­
rem Blumensteinem a rządem węgierskim ugo" 
da. Blumpnstein zgodzi1 "się zapłacić odszkodo­
wanie w wysokości 800,000 szylingów austrjac- 
kich. Mimo wycofania się rządu węgicskieg^ 
jako oskarżyciela prywatnego, trwać będzie t 
sze postępowanie karne przeciwko BlumeO" 
Steinow i. Sądzą jednak, że przypuszczalna kO' 
ra będzie łagodna.
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Po przesileniu rządówem w Rumunii
0 * ) Ukonstytuowanie *ę  w  ju ^ s z

go rządu, nu częłe którego stan? RurnUnp.
Manju, uważać można za n o w J  hodera, de- 
Je*t to zwycięstwo zachodu natt w

ktxWa *, l td y ś li n ad  s tan ow ą  o lig a rcu ją ,
1 panowała w  kraju.

pięciu polityków

CZUc Lrzy swe purlameubune

W  skład
siedmio- 

pollty-
^ys*koltnie wynieśli z parlamentu wę- 

1 1,5. *  czasów przedwojennych. Be*sara-
f  *! nai “ ^^ftpiona w gabinecie przez jednego
S i t o w ^ ^ ^ ^ je z y c h  bojowników rumuńskich
s czasów caratu pi Halippę Utworzenie
l przyjęła cała niezależna opinja
- S 3 Ł Z * ™ ™ *  z  niezwykłą sympatją
- rtttouifkie mniejszości narodowe
y 8WW0  powitały nowy gabinet. »podzńe-
e * * *  a w  lepszego zrozumienia swych

urodził się w  r. 1873 w  Sie- 
e Studja uniwersvteckie odbywsi
” * W* a^(s^n )̂Urgu. a następnie w  Iiudapeszc-e

polUy *^kdmu. Pociągała go jednak zawsze
- dwiie oo’ 11 w  m^°dym wieku, bo licząc zaie
1 fcotigj. organizuje na Węgrzech pierwszy
’  'Wchód - ^ ' ei szości narodowycli. W  roku 1906

du d * *  poseł rumuński ze Sienmiogro
‘  dzięh ^e^ amentu węgierskiego, gdzie wkrótce
i w#*^ *wotm zdolnościom wysunął się na p^er
, F rą l . P ^ .  Były następca tronu arcyi^ążę

Ferdynand zainteresował się tym 
1  ̂ U n r i1 * odważnym rumuńskim politykiem

go do opracowania memorjalu o 
^ fŁhizac ji Wewnętrznego życia Węgier. 

łen *  . praktycznych rezultatów memorjał
n n,e Dłial. Gdy wybuchła wojna powołano 
ale^Ĉln“ a!t podejrzanego polityka na front, 
,  łnr r Z ^dh elm  usiłował za puśrednicłwem 
dl ? <̂ °  P^Ftyka Erzbergera pozyskać ao
rze \l Współpracy Rumunji z rrwuprzymie-

. Manju zgodził się rzucie swój wpływ na
S 'sipadków. by przeciągnąć Rumun ję na

unt Nigmiec, atoli zażądał uznania nie^a- 
hoSci Siedmiogrodu, ówczesny premjer wę- 

8lerski hr. Tisza założył jednak swoję stanów 
*•*& oeto, które sparaliżowało wszytkte te za- 

eg'. Gdy koalicja przełamała front na Balka- 
^ ch , gdy zachwiane zostało mocarstwowe 
! janowsko W ogier, próbowano znowu pozy­
skać Manju, przyrzekając mu szeroką auto-.io- 

Ha Siedmiogrodu. Było to już jednak za 
P* ?Uo, albowiem katastrofa zbliżała się szybkie 
J?1 krokami, a siedmiogrodzcy Rumuni myśle- 
l i JU* °  Połączeniu się z państwem rumuń- 

_ 6«u Manju nie miał zresztą zbyt w iclkiego 
| j_U^ ni® nawet do gabinetu K 3rolv‘ego. uwa

W e Wielkiej Rumun ji odegrał Manju w Pler 
wszych latach bardzo wybitną rolę. Premjerem 
został wówczas W aja-W ojwod. jeden z jego 
wspópracowników. Gabinet Wojwoda obalili je 
dnak liberab, a Manju przechodzi wówczas do 
opozycji. Następuje zlanie się narodowej partji 
rumuńskiej z partją chłopską z tzw. zarani- 
staJni, 8 Manju staje na czele swej zjednoczo­
nej partji i prowadzi bardzo energiczną walkę 
przeciwko korupcji liberałów.

Stanowisko bowiem liberałów, którzy opa­
nowali przedewszystkaem bankowość i finanse 
kraju było jednakowoż bardzo silne. Jak wia­
domo w  Rumunji przeprowadzono reformę 
rolną, która z jednej strony ugruntowała po-

J r S o  także za ekspozyturę madziarskiego
r i n n V l  r-w- i 1 7  r f ł . .  c~l 1 n ,  A  I K o

szo-

Ua. gdzie Manju jako przywódca Pa^ ‘ ; munji, i zwlekała ? . ^ j t 1 ̂ lelasna sytuacja
J ^ e j  proklamował przyłączeni Siedmtogru ip- nieufnosa była niejasna y _ _

Rumunii.    5-------------------- --

l2mu. Dochodź' do Kongresu w Alba Ju-

Na powyższej ilustracji widzimy na lewo pre­
miera Mama, na prawo ministra spraw wewnę- 

t-rznych Dra Vajdę Wojwoda.

zycję chłopów, atoli z drugiej strony zmusiła 
bojarów do szukania oparcia tak w j>osadach 
rządowych jakoteż w rozmaitych instytucjach 
gospodarczo-finansowych. Fatalna była jednak 
lak administracja kraju jakoteż i finansowa 
gospodarka liberałów. Waluta spadała coraz 
szybciej, a jedynym ratunkiem dla kraju by­
ło uzyskanie pożyczki zagranicznej. Europa 
nie miała atoli zbyt wielkiego zaufana do Ru- 

zwlekala z udzielaniem kredytu. Do-
w

Rumunji po śmierci króla Ferdynanda. Jak 
długo żył jeszcze Jdnel Brahanu, pozycja li­
berałów była bardzo silną, ale po śmierci tego 
dyktatora wzrosły znacznie szahse zaranistów. 
Knowania byłego następcy tronu, ks. Karola, 
który chciał wyzyskać dla siebie ten antago­
nizm między liberałami a zaranlstami przyczy­
niły siię też do podkonania stanowiska -.dyna- 
stji“ Bratinnu i nar.ji liberalnej. Udało ssę 
wprawdzie Vintil:i Brahanu doprowadzić dc 
skutku pożyczKę zagran>czną, ale, zdaje się, że 
warunki jej są tak ciężkie, że obawiał się odpo 
wiiedzialności, którą chciał koniecznie podzie­
lić z ypozycją. Ofiarował więc opozycji daleko 
idące ustępstwa, a m. in. też rozwiązanie par­
lamentu 4 podział mandatów przy nowycn w y 
borach wedle 55 procent liberałów a 45 procent 
dlfl zaranistów, atoli zaraniśd odrzucili wszel­
ki kompromis, żądając całkowitego oddania 
władzy. W  ostatniej chwiiii wysunęli Uberalf 
koncepcję gabinetu koncentracyjnego, np czele 
którego mffał stanąć jtojmlamy minister spraw 
zagranicznych Titulescu, ale i ta koncepcja 
się rozbiła. Widocznie inform°cje. które Titu­
lescu przywiózł z Londynu i Paryża do Buka­
resztu. były tego rodzaju, że skłoniły radę re­
gencyjną do powierzenia misji utworzenia no­
wego rządu leaderowi opozycji Juijuszowi Ma 
nju.

Program, z którym Manju p rz y s ta ł do 
utworzenia gabinetu, jest rzetelnie demokraty­
czny. Manju zapowiada nowe wybory, które 
raz wreszdie mają być w  Rumunji przepro­
wadzone bez korupcji i nacisku z góry zniesae- 
ne stanu wojennego, któi-y wprowadzony *cm 
stał p-zed niespełna dwoma laty, zniesienie 
cenzury, kontrolę nać1 organizacjami gospodar­
czemu i wyplenienie tak z administracji pań­
stwowej jak J z ż y c *  gospodarczego wszel­
kiej koruocji, zniesienie ograniczeń handlo­
wych, by w ten sposób umożliwić inwestycje 
obcych kapitałów, oraz szerokie uwzględnieni# 
praw mniejszości narodowych. Jeśli uda s«e 
Manju program ten zrealizować, raipoczątkuj# 
naprawdę now? etę w  Rumunji.

Zgon dwóeń rabinów
Jerozolima. 14. 11 ZAT. Zmarł tu przeżyw­

szy lat 65 rabin dr. Meier Mumk. Zmarły byt 
nem słynnego rabina Epasza Mantra oraz brar 
tern przywódcy Agudać Izrael w Niemczech. '

Kownc, 14. 11. ŻAT. PrzygnębiajŁiCO wraże­
nie w  społeczeństwie żydowsldem wywołała 
wiadomość o samobójstwie rablnr, miasta Sza- 
v rle Izraela Kosenherga. Powodem samobół^ 
srwa rabins Rosenberga była śmierć jegc żony.

ze stolicy filmowej
w kfm Pocha w HollvwcocŚT

^  B
Normie ^ Woc>i  Uiówi się w tej chwili wiele o 
^feają z ^ ad ge , którą na każdym kroku spo- ' 
dżo Gilbertem Rolandem. Zdają się być bar- j 
scen 5, 'j aani, a gdy przychodzi do nakręcania | 
ainig: ° Sttych, reżyser nie potrzebuje ich byn.ij- j
Nprjjj' ®cbęcać do przejmowania się sytuacją. A le  i 
^óze|a jednego z potentatów' filmowych,
puset J ^ lcncki Czy rozwiodą się? Czy Norma o- 
^  Pa^o^nT uczy ni GiU>ert RMandr Te pyt4 
oboji ^ >nui4 fala armję amerykańskich wielbicieli 
ree 4 artystów. Interesują się toż jeszcze Doio- 
dł* sit Rio ń EU w. nem Carewe. Dolores rozwio 
dŁjgs^ Z, mężcm i z mistrzem swym, oraz z czter- 
czgjjg girami popłynęła do Europy, zaś opusz 
cbiaach , Pana Carewe pociesza się w dau- 
róibu(v .z  Jeiry Miley. Więcej jeist w Hollywood 
W i.0k‘" °Snisk dotńowych, niż rozbitych serc 
hU j-5®szłyłn miłość Trystana i Izoldy ekra- 
tyĄ  w_7 Ula Ghberta i Grety Garbo — dosięgła 
^ y ia żń  r l  “ a kt6rTch przechodzi już ona w 
ihłida r,Mm tańczyć, grają w lenisj,

*P°tni« pracować. A le pobrać się? Ni#!

Grela zbyt cena sw oją  karjerę  .artystyczną.
A  cóż porabia Charlie Chaplin? M iłość nie była  

dlań bardzo łaskawą, nie dała mu nic prócz si­
w ych  w łosó w  i alimentów. Po rozw odzie  z L itą ' 
Grey, Charlie bardzo  sceptycznie zaczął się zapa­
tryw ać na kobiety. —  N ie  mogę się w ięce j żenić, 
oznajm ił — został mi już ty lk o  jeden m iljon! Lecz 
oto spotyka Rulh T ay lo r. Ruth jest młoda, dowci­
pna, penla wdzięku. I  &erce C harliego mięknie... 
\y pewnym  momencie sytuacja zaczyna się kom ­
p likow ać przez zain teresow anie się C harliego o- 
gn.i^tą Lupę Velez. L cez  zdystansow ał go  czarny 
ryw a l, A l Jolson. N ie na długo. B o Lupę Valez. 
nie traktuje zbyt se r jo ' swych spraw  miłosnych, 
w iecej w nich żdrłu, zabaw y, flirtu  niż tragodji, 
złamanych serc i .zerwanycli kontraktów.

Zato gdy kocha Barrym ore — m iłość staje się 
odrazu dramatem. John zadurzył się w  D olores 
Coslello , zaś papa Costello oburzył się temi za lo ­
tami i opuścił rap tow n ie dom owe ognisko, przy 
k ló icm  g rza ł śię w ygodn ie  przez dwadzieścia 
pięć lat. L e c z ,o to  konkury Ham leta zasugerow ały  
mu chęć odegran ia K ró la  Leara . Mama Cóstello  
o czyw iśc ie  trzym ała  stronę Zakochonych i  r o z ­
w iod ła  się ze swym  gw ałtow nym  małżonkiem.

Za ledw ie  L i ly  Da mit a odpakowała swe kufry 
w  H o llyw ood , a już do d rzw i je j  pukał H aary d‘

Ar.r a s t , . o fia ru jąc  je j, jak o  sw e j rodaczce usługi 
tłumacza. N iebezpieczna to  p op ozyc ja , w sźak  W  
ten sam sposób p róbow ał zdobyw ać G lor ję  Swiwi-1 
s<xn m argrab ia  de la  balanse. Pan  d‘ Anrusi 
w.iż się doskonale, op iov  'adzańąc po H o llyw o od  
pięknonogą L ily . L ecz  krążą pogłosk i, ż e  pew ien  
książę francuski p łyn ie  już do  K a l i f o n j , by p rzy ­
pomnieć L i ly  dawną przyjaźń, b iłejm y Wię< na­
dzieję, że dojdzie do pojedynku...

Co zaś do reszty, u> Każdy numer am iryk »n sk ic fi 
pism film ow ych  przynosi coraz to  Iran w iadotno- 
śoi. P raw da , że w  H o llyw o od  ni© nożn* się kil* 
kakrofcnie pokazać razem  na dancingu, czy goltlt. 
hy nie siać się przedmtotem komentarzy i  ulotek 
Lecz p -aw dą jeot także, iż  gw ia zd y  ekranu są me- 
zmierniie zm ierjie. Tjczucia ich są gcrąoe, leci" nre- 
slałe. I  d latego najaktualnii jsza  w ia d < » .d ć  O O- 
gn istej m iłości tego  czy innego bohaitora film u  ac. 
lej . czy innej bohaterki staje s;ę w  Krótkim czasie 
nieaktualną, ustęouiac miejsgą innej, bar dalej sen­
sacyjnej I  dłatego, jeś li się dowtom y w  przyszłym 
miesiącu, że Jóhn Gilbe^-t rakocha! się w  f  a r ie  
Dressier, lub że D olores dd Rio uciekła z hinat- 
skim Maharadżą —  nie dziw m y się. W*zak to bij# 
te s-ame serca —  ty lk o  w  -innyeli kie.-upkach.- j
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c iu  -jteczne nastroje
Po iluminacjach. — Żale i troski. — Najlepsi spr zymierzeńoy.

rklei. —  Eliilich
Drażliwa sytuacja. —  Tru-

NADESŁANE.
1

Zakończyły się świąteczne iluminacje, a roz- ! 
poczęły się znowu dni szarej pracys a z niemi 
ciężkie troski dnia powszedniego*

Lwowski „Morgen" pisze:
Dla ludności żydowskiej rozpoczyna się nowy 

rozdział egzekucyj, a przed izbami skaiboweini 
stają długie szeregi żydowskich podatników, cze 
kających z trwogą w  sercu, by zmniejszono im 
podatek, w przeciwnym bowiem razie grozi im 
ruina.

Szynkarze żydow scy stracili jakby głow y. 
Zbliża się koniec roku kalendarzowego i daje im 
się do zrozumienia, że niema m owy o prołonga 
cie koncesyj na rok przyszły. A  piekarze żydo 
w scy, tiacący swój zarobek z powodu rozporzą 
dzenia o mecnamcznych piekarniach? A robotni 
cy  żydow scy usuwani ze zmonopolizowanych 
fabryk tytoniu? Rozpoczyna się ciężka powszed 
nia praca około obrony bytu ludność żydow ­
skiej.
Dni powszednie są dla nas Żydów szczegół 

jnie ciężkie. Zwłaszcza, że nawet święto nie mija 
bez przykrych zgrzytów. Oto Żydzi, jedyna 
mniejszość narouowa w  Polsce,-wzięła udział w  
manifestacjach niepodległościowych, podkreśla 
jąc jeszcze raz swój szczei y  partjotyzm. Komen 
tarze, jakie wzbudziła manifestacja żydo wska 
w opinji polskiej są dowodem niezrozumienia 
itewdencyj Danujących wśród Żydów. „Głos Pra 
w dy“  uważa np. za stosowne zauważyć, że mą ■ 
ndfestacja dziec żydowskich w  Warszawie do­
wodzi, iż społeczeństwo żydowskie wypiera się 
dotychczasowej polityki żydowskiej, zapomina­
jąc, że inicjatorem tej manifestacji był jeden z 
polityków żydowskich, poseł Farbstein. W  
Bwiązku z tem zauważa „Hajnt":

P . Stpiczyński stoi na stanowisku: Państwo, 
io  )a, a skoro jesteście przeciwko mnie, jesteście 
t przeciwko Polsce. Taki pogląd pragnie się u- 
trzymać, chociażby za cenę w yraźnego przekrę 
cania faktów.

Pow szedn ie dni są trudne, bardzo trudne. Nieta 
łw ą  pracę mamy do dokonania, zanim zacznie 
się w  kołach polskich rozumieć to, co rozumieć

należy i w ów czas dopiero zacznie społeczeństwo 
polskie przysłuchiwać się poważnie praw dziw e­
mu głosow i ludności żydowskiej.

„Hajnt“ przytacza szczere, inarakterystycz- 
ne oświadczenie pewnego wybitnego parlamen­
tarzysty sanacyjnego wobec senatora żydow­
skiego. Parlamentarzysta ten oświadczył:

„W iem y dost.onaie, że kierunek polityczny or­
todoksji posiada za sobą znikając? mniejszość 
wśród ludności żydowskiej, lecz są to przecież 
nasi najlepsi' ,spr zy m ierzeńcy, albowiem —  nicze 
go  nie żądają.

O poświątecznych nastrojach pisze też „Nasz 
Przegląd" w artykule pt. „Od hymnu do prostej 
powieści” :

W ielce drażliwa jest sytuacja Żydów . Żąda się 
od nich postawy ugodowej, któręj nie ujawnia 
przeważna część Polaków  i cala reszta iunople- 
m icńców, czy Li poprostu przeciwstawienia się ca 
łemu społeczeństwu krajowemu, a nie ofiaruje im 
się wzamian nic, oprócz kontynuowania starej 
polityki ograniczeń i upośledzeń...

. Pismo to przytacza arobny, ale charaktery­
styczny szczegół:

Przemianowanie Placu Saskiego na Plac Mar­
szałka Piłsudskiego umożliwione zostało tylko 
dzięki temu, że P P S  lewica powstrzymała się od 
głosowania (czyli, że  odnośny wniosek mógłby 
upaść w  razie, gdyby P P S  głosowała negatyw 
nie) i nastąpiło tylko dzięki 9 głosom żydowskim  
I jakież uznanie otrzym ali radni żydowscy. Prze  
ciwstawiii się większości, głosując z sanacją, a 
prasa tej ostatniej przeważnie nie raczyła na­
wet o ten. w-pomn„eć, przem ilczawszy patrio­
tyczną mowę radnego Truskiera, ale za to zazna 
czyla. że radny Ehrllch w  imieniu Bu.ndu przema 
w iał przeciw.

Artykuł „N_ Przeglądu" dochodzi do następu­
jącej konkluzji:

Głównym  grzechem sanacji jest, zdaje się, myl 
ny sąd, że można uszczęśliw ić kraj ponad glo- 
-waral reprezen*acji iego luoności. B y  to było mo 
żliwe, musianoby dac ludności jakoweś w yjątko 
we szczęście, któr i i obiektywnie trudno do­
strzec.

Dl MlOliii ISkliiiltji
L. 8184/28

W jd z ia ł Stow. żyd Rękodzielników - zomei Umon 

nin," w  Krakowie, Podbrzezie 6, zatwierdza uchwało 

Komisji politycznej z dnia 8 listopada br. mocą ktfw 
rej odwołuje się p. M aurycego Fischera z wszeddci 
godności piastowanych przez N iego  z ramienia Stow. 
żyd. Rękodzielników w  Krakowie, a to z powodu wy­
łamania się z oyscypliny organizacyjnej 3308x

Teodor Dembitzer mp. Joachim Steinberg mp
gener. sekr. prezes

R O Z M A I I O S C I
1

Sen rozstrzygnął miljonowy 
proces

Am erykańsk i lekarz D r Hellsang w y g io s ił «n e - 
gdaj w  loradyńsikiem to w arzys tw ie  sipirytysiycz- 
i;«m  n iezm iern ie c iekaw y w yk ład  a na itooWod- 
niienie sw oich  w yw od ó w  p ow o ła ł aiię na procec 
s tu ow y, k ló ry  rozstrzygn ięty  zes ta l —  snem.

B ogaty  iarm er James Ghaffin w  północnej Ka- 
roliniie m iał czterech syaów , z  k tórych  ukochał 
i«'zedew szystk iem  najstarszego Marshalla. W  te­
stamencie zdeponowanym  u notarjaszia zap isa ł teg 
oa ły majątek swemu ulubieńcowi P o  pewnym  cza 
sie, rozczytu jąc się w  jA a rym  'ies.am encie, w z .ą i 
sobie bardzo ao serca rozdzia ł o  Jakóbue 1 Eza- 
w ie. Pod w p ływ em  lektury doszedł do przekona­
nia, że skrzy wczuł pozostałe sw e dzieci i d latego 
postanow ił zm ienić .es.am^nt. I ło w e g o  testamen­
tu jednak nie zdeponow ał już u notanjusza, lecz 
z lep ił dw ie kartk i starej biulyi, w kładając talu te* 
s.amant. Następnie na ćw ia i tce pap.cn.1 napisał 
dużemi literam i słow a: „C zy ta jc ie  starą b ib lję w a ­
szego o jca ” i ćw iatrkę tę w szy ł w  podszewkę sur­
duta, k tóry  zw yk le  nosił. P rzed  ośmiu laty  stary 
Chailiin umarł, a na.,stai szy je g o  syn ob ją ł po nim 
oa ły  spadek na podsrawie zdeponow anego u no­
tariusza teslamentu. Pozosta ł, trzej syn ow ie wduc 
ży li krok i sądowe, a proces się toczył.

Na pozór jest to na jzw yk le jsza  w  św iec ie  hi 
storja, aie vv tem sladjuin procesu zaczyna się cu­
dow ność tej histOrj.i. Oto ojciec z ja w ia ł się w c iąż 
w i śnie najnuodszemu synow i, i  to zw yk le  W lej 
su mej starej m arynarce, kóa-ej podszewkę w ciąż 
synow i dem onstrował. Gdy sen kilkakrotn ie się 
pow lurzył, kazał sobie m iody Chaffin przyn ieść 
m arynarkę ojca  i znalazł w  niej w szytą  kartkę pa 
pieru 2e  s łow am i: „czy ta jc ie  starą brblję w asze­
g o  o jca  ‘. N iestety  tej but)lid już nie było , a lbow iem  
po śm ierci o jca została sprzed aur. U dało stię je ­
dnak szczęś liw ie  ją  jeszcze w ydostać u aintykwar- 
jusza, k tóry  ją  nabył i  w  ten sposób dow iedziano 
się o  is ti ien iu  d ru giego testamentu, k tóry  ro z ­
s trzygną ł proces na korzyść  wywdedziczonycŁ 
trzech braci.

Wyrok uwalniający w procesie 
Wo tecLowskiego

Pisa liśm y już o  sensacyjnym  procesie w  Pra ' 
dze p rzec iw ko K a ro lo w i W  o j Lech o w sk i rm u, o- 
skarzoueinu o  otrucie sw ej żony. Przypom inam y, 
ż e  W o jtechow sk i został ju ż ra z  skazany na śm ierć 
a w y rok  op iera ł się w yłączn ie  ty lk o  na poszła 
kach, pon iew aż nie było bezpośreuniego dow od i 
w iny. Żona W o jiech ow sk iego  zm arła  wskutek o- 
trucia w  nieobecności męża, a obciąża jącą ok o li 
czułością b y ło  to, że W ojtechow sk i usilnie zab ie­
ga ł o  jakna jszybrze spalenie zw łok  zony. Podel 
rżen ie p rzec iw ko W o j Lechowskiemu b y ło  tem s il 
niejsze, pon iew aż okaza ło  się, że W ojtechow sk i 
ubezpieczył sw ą żo rę  na dość pow ażną kw otę. Na 
podstaw ie tych poszlak skazano W o jtechow sk ie- 
g o  na śm ierć, a le  obrona w n iosła  zaża len ie nie 
ważności. Zarządzono pow tórną rozp raw ę. Obec­
nie w yda l trybunał w y ro k  uwaln iający.

grze, albowKem jej krekcja tchnie najczystsza 
szczerością i najbardziej bezwzględną praw di 
życia.

Mowa Wiktora Hugo przeciwko wojnie
W iktor Hugo lako poprzednik Heliosa;

Niemiecka »,L3ga ochrony praw człowieka 1 
obywatela ‘ urządziła w Berlinie z okazji ! 0-le- 
cia republika nieiriieckiej potężną manifestację 
pokojową, podczas której znakomita artystka 
Irena. Triesch odczytała słynną mowę, którą 
,Wiktor. Hugo wyglodł 50 lat temu, tj. 30. ms ja 
1878 roku, z okazjf stulecia śmierci Voltaire a. 
Mowa ta jest wprawdzie ogólnie znaną, afe 
warto ją sobie teraz przypomnieć, ponieważ oka 
żuje siię, że 50 ’ at temu znalazł się w osobie w*el 
kiego francuskiego poety poprzednik Kehoga.. 
Oto główne jej ustępy:

„W ojna znalazła się na ławie oskarżonych. 
Na oskarżenie ludzkości wdi ożyła cj-wiiizacja 
procęs prze Ci wiko zdoLywcom i wodzom i zbie­
ra teraz wszystkie matet jały karne. Głównym 
swiadk;em jest historja. Zjawia się prawda, a 
zamka sztuczne omamienie. Ludy zaczynają 
pojmować, że nie zmniejsza się zbrodni przez 
to, że się ;ą powtarza 5 że sikoro zan janie jest 
zbrodnią, mordy masowe nic mogą być okoli­
cznością łagodzącą. Jeśli kradzież jest hańbą, 
to zdobywanie nie może być słąwą, a wszelkie 
„T e  derm ' nie zmienią tej okoliczności, ze 
morderca jest mordercą, że przelana krew jest 
przelaną krwią... Nie zmienia wcale sytuac-i, 
skoro zdobywcy nazywają siebie Cezaram1 
albo Napoleonami. W  obliczu bowiem żywego 
Boga nie zmienia się oblicze mordercy, cho-' 
ciaż zamiast czapki więziennej wkładamy mu 
koronę na głowę...

Tak należy wypowiedzieć absolutne prawdy! 
Należy zbezcześcić wojnę! Niema krwawej 
sJawy! Nie, zabijanie nie jest rzeczą ani dobrą 
ani pożyteczną. Nie jest rzeczą możliwą, by 
życ-ie pracowało dla śmierci. Nie, wy matki, 
które mnie otaczacie, n'e może być, by wojna 
pożerała dalej wasze dzieci! Nie. nie może byó, 
by kobieta w bólu rodziła, by ludzie poto stę

rodzili, a ludy pracowały i sliały, by chłop 
uprawiał rolę, a robotnik utrzymywał miasta, 
by myśliciele myśleli, przemysł cuda działał, 
by genjusz ludzki wciąż nowe otwierał nam 
horyzonty, by cala ta obrzymia działalność 
ludzka kwitła pod rożiskrzonem niebem, —  a 
wszystko to poto tylko istniało, by zademonstro 
wać straszliwy teatr wojny..."

Pacyfistyczny film amerykański 
„Puls świata**

W  Berlinie wyświetlono podczas pokojowej 
manifestacji ,,Ligi obrony praw człowieka * 
obywatela" po raz pierwszy film amerykański 
wytwórni Metro GoldWyn pi., „Puls świata *. 
Jeśli się nieraz ostro krytykuje amerykańską 
twórczość filmową, zm zuc aiąc jej gonitwę za 
efektami i lubowanie ślię w sensacjach, to w 
każdym razie należy na jej konto zapisać i do 
brą stronę, a mianowicie fakt, że Amerytka 
pierwszą była, która stworzyła nam film pa 
cyfistyczny. Do tej dziedziny należą takie fil­
my, jak „Rywale", ;;Wielka parada", "Czarny 
Anioł", a obecnie przyłącza się do nich, 
i nawet je przewyższą, f'lm  zatytułowany 
..Puls świata". Akcja rozgrywa się w Austijt i 
to głównie w tzw. ..Hinteriandżie". Widzinp7 
głód, nędzę i śmierć małej osady. Przesuwa się 
przed nami profesor uniwersytetu, któremu 
wypowiada się posadę, ponieważ ma odwagę 
i r>otęp’a wojnę. —

Reżyserem jest Fred N>blo. znany nam Już 
chociażby z „Ben Hura". Prasa berlińska wy­
raża się o nowem dziele tego pierwszorzędnego 
reżysera z niezwykłem uznaniem, zarzucając 
mu tylko, że uległ amerykańskiej hypnozre 

I i film swój szczęśliwie zakończył. Główną rotę 
gra Liljana Glsh. Tutaj nie może być mowj o
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■̂ aipotęinjej sze ar(.ydzieł0 sezonu! Fenomenalna kreacja genjain. Iwana Molłuchlna

PREZYDENTw  ^ylaniczaym 
£rcydzie!e

monumentalny dramat erotyczny- re i 
G. Righeli ponadto w  głównych rolach 
Suzy Yernon, Mikołaj Malików i  Lu ig i 

Serventi.

iny iiim ten jest najchlubniejszą kartą w  dziejach twórczości Możiuchina, ze względu zaś na akfcual 
°h»azu, jest wydarzeniem  w ręcz rewelacyjnem . —  Specjalna ilustracja muzyczna, zwiększony ze­

spól. — W szelk ie zniżki do odwołania nieważne. — Początek 5, 7, 9.JO.

O d  kilku lat jesteśmy świadkami stale po­
m pującego i coraz szersze kręgi zataczają- 

¥ ° , procesu kartelizacji poszczególnych 
Doc * naszeg °  przemysłu. Kartelizacia, za- 
P^zątkowana w  w ielkim i ciężkim prze- 

obejmuje już teraz prawie że wszystkie 
^ " «d z in y ) zwłaszcza masowej i z posiada- 
Li*3in w iększego zakładu fabrycznego zwią- 

^ ne3 produkcji przemysłowej. Rząd nietylko 
^  #*ę eptuje i popiera w  zasadzie ten ruch 
8- e»Zacyjny, ale nawet bardzo często 
ktń lniciuie * wpływa na utworzenie nie- 
^  karteli. Nasza gospodarcza polityka 
ty**1“ owa jest bowiem obecnie pod prawie że 
^  *®chwładnym i bezkrytycznym wpływem 

jurnej dziś na Zachodzie racjonalizacji, któ- 
^  y  nasze sfery rządowe chciały na gwałt 
^ Z®8zcz«p i(5 na grunt polski. Wskazując na 

ẑ iązku  z racjonalizacją odbywającą się 
tv Zachodzie koncentrację przemysłu, iden- 
y.Gkuje się ją z naszą kartelizacją . wma- 
*8 nam się, że także i ona wchodzi w skład 

Y®a«£iennego programu racjonalizacyjnego. 
rzeczywistości atoli całe założenie jest 

gruntu mylne, a zatem także i wyciągnięte 
■(ąd wnioski muszą z kon eczności być ial- 
^aywe. Naszą rodzimą kartelizację —  zu- 

|f^e ,łaksamo zresztą jak całą naszą racjo­
nalizację —  nie można w rzeczywistości 
* entyiikować i porównywać z odbywającym 

ba Zachodzie procesem koncentracji prze­
mysłowej. Jeśli nawet skutki tamtej kon­
centracji mogą być, z ogólno gospodarczego' 
punktu widzenia, pożyteczne, to w żadnym 
"'Jpadku nie można tego powiedzieć o na­
siej kartelizacji.

Gdy się mówi o gospodarczej racjoual;- 
Zacji Zachodu, to ma się oczywiście na 
myśli przedtwszyslkieni Siany Zjednoczone. 
’0ko iwórców tego systemu gospodarczego,
1 Niemców, ako najlepszych europejskich 
n®śladowców. Krótkie zaieui naszk.cowauic 
°J'e8nizacji pioduktyjno-przenjysiowpj w lycti 
°hydwóch krajach wystarczy, oy widzieć, 
' 0k jaskrawo nasza kartelizacia odbiegu za- 
0,v.QO pod względem  w ewnętrznej struktury

jak i zewnętrznego działania od tamtejszej 
koncentracji przemysłowej.

Otóż przedewszystklem należy stwierdzić, 
że Ameryka systemu kartelowego prawie że 
zupełnie niezna. Dominującą i charaktery­
styczną formą panującej w Ameryce organi­
zacji gospodarczej są potężne trusty obej­
mujące całe dziedziny, lub znaczne części 
poszczególnych gałęzi produkcji, handlu i fi­
nansów. (Zasadnicza różnica między trustem 
a kartelem polega, jak wiadomo, głównie na 
tern, że podczas gdy przedsiębiorstwa skon­
centrowane w truście są zupełnie ze sobą 
zlane i tworzą zarówno pod względem tech­
nicznym jak i komercjalnym jedną orga­
niczną, razem administrowaną całość, to kar­
tel polega tylko na wzajemnej umowie 
odrębnych i od siebie niezależnych produ­
centów pewnej gałęzi przemysłowej regulu- 
ącej jedynie ceny 1 rozdział kwot pro­
dukcyjnych pomiędzy poszczególnymi pro­
ducentami). Trusty te nie wykorzystują jed­
nak swe- hegemonji dla małostkowego 
: ciasnodusznego śrubowania cen i wyzysku 
konsumentów, lecz przeciwnie, opierają swą 
gospodarczą podstawę na bardzo daleko 
wytkniętych celach ; szeroko zakrojonych 
ramach. Nietylko pobudzone przez konku- 
encję, ale głównie z własnej inicjatywy, 

trusty te realizują nowoczesną, zupełnie 
zresztą prostą teorję polegającą na podsta- 
v owem założeniu, źe produkcja staje się 
racjonalniejszą i tańszą w miarę jej zwięk­
szenia, schemutyzowania i udoskonalenia jej 
techniki wytwórczej, oraz że pojemność 
rynkowa się rozszerza w miarę potanienia 
danych wytworów i udostępnienia ich naby­
cia szerokim masom społecznym. iStrusto- 
wany przemysi amerykański demonstrował 
mam w ostatnich latach epokowe rzeczy­
wiście w.dowisko: stały spadek Cen produ­
kowanych  ̂wyiworów  przy równoczesnym 
ogrom nym 'wzioście zbytu, konjunklury, za­
robków robotniczych, ogó.nego dobrobytu 
i kolosalnemu spotęzniemu samych trustów.

(Dokończenie nastąpi) A . W e iss .

Ważne orzeczenie Aj. T. A. 
sprawie podatku dochodowego

n r a c v ^ roLnie N a j w yższy  Trybunał Adm ini- j 
y W ydał orzeczenie, żc przy w ym ia rze  po- ' 

lub tvłi!UCtloaoweS<> aic w o lno pom ijać milczeniem 
fK^atna^ ° 8ólnLkowo załatwić się z wyjaśn ien iam i 

Ostatni^'
sbutyi| *nowu Najwyższy Trybunał AdniwLi- 
koniisv'^ rozjioz.iai skargę pani W. na orzeczenie 
nie Sk °^ '^ '°*uWczei skarbowej w W il­
io j ej ar^ąca stwierdziła, że nielegalnie pominię- 
W bre^ ***.n&llla 1 wyjaśnienia, że nie zbadano 
miej;,, • Wnioskowi warunków gospodarki na 
nłe *u 1 że dokonany wymiar opiera się wyłącz- 
dana d 0peracii rachunkowej w związku z posia- 

I s t o t o * 2 nią ilo śc id grm itów  
stwierd f, Najwyższy Trybunał Administracyjny 
Wymia • ’ w wezwaniu do wyjaśnień władza
nyeh n*e wyszczególniła żadnych konkret­
e m  J ’a“,ów ,uh niedokładności zeznania, prZy- 
Obowłl A ’ twierdził, że komisja szacunkowa 
które “*  1®** w  akcie wym iarowym  ustali,'-, 

^  * ^ t ^ U w o ś c ł  zakomunikowanyoh stronie 
iftieio , y dostatecznie wyjaśnione i dlaczego ko- 

N T  T a d°  *®«0 wniosku. 
łt*lenie » W motywach wyroku stwierdził, te u- 

faktów jest konieczne, gdyż w  prze- 
płatnik jest pozbawiony należytej 

J  ,w y « ł  jwaw, zaś N,. T. A. ni* miałby uw-

-o g o  -

żnośei zbadania, czy w ładze skarbow e nie dopu­
ściły się o czyw is te j dowolności.

Z powodu tak zasadniczej w ad liw ości postępo­
wania N  . T . A. uchylił orzeczen ie kom isji odw o­
ław cze j do spraw  podatku dochodowego przy i- 
zb ie skarbow ej w  W iln ie  i nie uznał potrzeby roz­
patryw ania  pozostałych zarzu tów  skarżącej.

W y rok  n in iejszy należy pow itać z  w ieiltiem  u- 
znaniem, gdyż n iew ą tp liw ie  p rzyczyn i się do u- 
spraw nien ia postępowania w ym ia row ego , nada­
jąc  mu jednocześnie cechy legalności.

Crgsnizscja w n U w  i targów 
gospodarczych

Iziba handlowa i przem ysłow a w  K ra k o w ie  ko­
munikuje:

W  ostatnich czasach zdarzy ło  się k ilka wypad- 
k ów  organ izow an ia  w ys ta w  i ta rg ó w  gospodar­

czych z  pom inięciem  obow iązu jących przep isów  

prawnych, co o rgan iza to rów  naraża n iety lko na 
niedopuszczenie do otw arc ia  w ystaw y , ale nadto 

na represje karne.

Z w raca jąc  uw agę na p ow yższy  stan rzeczy, Izba 

handlowa i p rzem ysłow a w  K ra k o w ie  zaw iada­

mia, że odnośne przep isy i w yjaśn ien ia mogą za in ­

teresow ani przeglądać w  biurze Izby  w  godzinach 

urzędowych.

ZŁOTA
CZEKOLADĘ dGRZKA

POLECA F AB SYKA
A. PIASECKI S. A. KRAKÓW

W  sprawie prowizorium  
drzewnego

N a  odbytej w  dn. 12 bm. kon ferencji w  lokalu 
R ady N aczelnej Z w ią zk ó w  D rzew nych  w  Polsce 
pom iędzy przedstaw icie lam i przem ysłu  drzew nego 
niem ieckiego i  po lsk iego  w  spraw ie  przedłużenia 
prowzorjium  drzew nego pom iędzy obu kra jam i —
0 czem w czo ra j k rótko już don ieśliśm y —  przed­
staw ic ie le  N iem iec w ysunęli żądanie zn iesienia 
zasady kontyngentow ej w  stosunku do m aterja- 
łó w  tartych  i u trzym ania dotychczasow ego cła na 
te m aterja ły  w  w ysokości 1 m ark i n iem ieckiej od 
kw intala. P rzedstaw ic ie le  P o lsk i w y p o w ied z ie li 
się za wolnym  w yw ozem  surowca d rzew nego  i  u- 
trzymantem  dotychczasow ego c ła  w y w o zo w eg o  
na drew no w  stanie okrąg łym  dla d rzew  ig lastych  
(40 gr. od  kw in ta la ), liściastych (20) 1 os ik i (1,50 
zł.).

Rów nocześn ie zgod zili się delegaci polscy na o b ­
niżenie cła od  olchy ze 1,50 zł. do 1,10 zł., pod -tym 
jednak warunkiem , że N iem cy przyzn a ją  kontyn­
gent na w w ó z  dykt w  w ysokości 20,000 metr 
sześć, i fo rn ie rów  w  w ysokości 5,000 metr. sześć.

Westerplatte otwarta dla rudbu 
handlowego

W esterplatte, najbardziiej w ysunięty punkt portu 
gdańskiego, s łużył dotychczas w yłączn ie do łado­
wania, w y ładow yw an ia  i  na składy morskich 
transportów  w o jskow ych  polskich.- • \

P o  przeprow adzonych  pom iędzy rząoem  polskim
1 Senatem gdańskim  pertraktacjach, z  dn. 23 paź­
dziern ika br. otw arta  została rów n ież dla ruchu 
handlowego, a przedew szystk iem  dla wyładunków , 
przeznaczonych dla P o lsk i transportów  złom u że­
laznego i  fos fa tów . W yładunek ten ju ż się rozpo­
czął.

Program stacyj radiofonicznych
Czwartek, 15 listopada

K ra k ó w  (566 m ) 1T56 Komunik. 12‘0S Odczyt 
p izyrodn . dla m łodzieży. 12‘30—14 K oncert z  W a r­
szaw y (m. im. pieśn i). 15 Komunik. 17T0— 17‘3E 
Pogadankad la pań: Zo fja  Szyd łow ska: „R o la  k o ­
biet w  propagandzie przem ysłu k ra jow ego '1. 17*36 
—18 Odczyt pt. „A rc yd z ie ło  O rkana" w yg ł. p. W . 
Hio-szek. 18— 19 Audycja liter. („W Tyzwoleim e'‘ 
W ysp iańsk iego ). 19—10‘20 Rozm aitości. 19’25-k 
19‘55 Dyr. J. S tan isław ski: L ekcja  j. amg. 20 Gie- 
da roln, 20‘30 K oncert w  wykon. pp. F. P lattów ay. 
i G. K n iagin ina (śp iew ),J . M iku lskiego (w io lo o c Ł ) 
B. W . W a lew sk iego  ł  J. Hotfmarana (aikonmp.) W, 
program ie a rje  i  pietśnii W agnera , T erd tego , GJim- 
ki, Gounoda i  iin. 22 P A T . 22‘30 Muz. tan.

W arszaw a  (1111 m) 20‘30 1 22*30 Muz. lekka.
K a tow ice  (422 m) 11*56 Komunik. 12*05 Odczyt 

d la m łodzieży. 1230—14 Koncert z  W a rs za w y  (n~ 
In. pieśni). 15'45 Komunik, gosipod. 16 Gramofon. 
17*10 Odczyt „O  Słowackim**. 17*35 Skrzynka powSt. 
18— 19 Audycja liter. („W yzw o len ie* ' WyapiiadskiB 
go ). 19'z0 Odczyt „O  Angljl**. 20 Giełda roin. 20*08 
Odczyt sport. 20*30 Koncert z  K rok ow a  (p. tam ie ); 
22 P A T . 22*30 Muz. tnm.

Poznań (344.8 m) 14 Giełda. 20 i 20‘30 M uzyk*.
W iedeń (517.2 mj 1020, 16 i  19 Koncerty.
Zcesen (1250 m) 16‘30 Mtiz. 20 Opera.
Langcnberg (468.8 m ) 13, 20 Koncerty.
D avcntry (1604.3 i  491.8 m) 13— 1 M uzyk*.
Budapeszt (555.6 m ) 12-20, 18*25 1 22*25 Kancarty.

R A D J O P A J Ę C Z Ą R S T W O
R ad jopa jęczarstw o jest n iestety dotychczas b «e  

dzo pospolitym  ob jaw em  i w  ok ręgu  krakow sk iej 
dyrekcji poczt. P rzep row adzona w  ostatnich 
dniach w  szeregu m iast prow incjonalnych i  m ia­
steczek kontrola w yk ry ła  tu i  ów dzie  dość lic z ­
ne fakty lekcew ażenia p rzep isów  ze strony rad io­
słuchaczy. W  takim  naprzykałd Żywcu i Kętach 
w yk ry to  48 rad jopajęczarzy. W  Zakopanem (na 
samych Krupów kach ) b yło  ich 21, a w  N ow ym  Są­
czu 16. Z raportów  kontroli, dokonanych w  kilku 
Innych miasteczkach, jak w  Jędrzejow ie, Okoci­
miu, w  M yszkow ie i Częstochowie naliczono o g ó ­
łem 120 rad jopajęczarzy. Stw ierdzić należy, że nr 
G. Śląsku panuje znacznie w iększa sumienność i  
skrupulatność. Akc jo  kontroli test w e wszystkich 
dyrekcjach pocztow ych w  Polsco p row od łon e 
■ńergicenle.
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do Złetei Księgi Z. F. N.
Masowy udi«al ludności żydowskiej. —  życzliwość i sympaija Władz,

Proklamowana przez Kolo Żydowskie i Orga 
a iz a c ję  s joń ską  a k c ja  w p isu  N iep o d leg ło śc i

Polski do Złotej Księgi Żydowskiego Funduszu 
Narodowego spotkała się z niebywałem zapałem 
i entuzjazmem całej ludności żydowskiej. We 
wszystkich miaslach i miasteczkach całej Pol­
ski tworzą się specjalne ..Komitety obywatel-; 
skie ‘ najpoważniejszych obywateli, które z wiei 
iką energją przeprowadzają akcję. W  pierw­
szym rzędzie różne instytucje żydowskie, jak 
kabały, banki, kluby i stowarzyszenia wpisują 
Polskę do Złotej księgi, a także poszczególni 
obywatele tłumnie biorą udział w tej akcji. I 
tak uskuteczniono już bardzo wiele wpisów 
w Krakowie w  Rzeszowie i Tai'nowe i wielu 
innych miast. Ze wszystkich stron donoszą, iż 
władze państwowe odnoszą się z największą 
sympatją do tej akcji i w wielu miastach u twe 
rzono komitety pod protektoratem starostów. 
Na odbyte w  tym celu zgiomadzenie w Bochni 
starostwo wydelgowało swojego zastępcę, który 
oznajmlił sympatję Starostwa dla tej akcji. I 
inne miasta powinny tedy energicznie przepro 
wadzić tę akcję, tak, ażeby była ona godnym 
patrjotyzmu ludności żydowskiej wobec Polska 
W dniu święta niepodległości.

Uroczystości 10-lecia niepod­
ległości państwa

N O W Y  SĄCZ.

Dnia 11 bm obchodziło  żydostw o N o w eg o  Sącz o 
U roczyście dzies ięc io lec ie  N iepod leg łośc i Polsk i.

Przedpołudn iem  odbyło  się nabożeństwo w  syna

godzę z  odpraw ian iem  m od łów  oko licznościow ych  
i z odśpiewaniem  psalm ów  i hymnu państw owego. 
O kolicznościow e kazanie w y g ło s ił w  zastępstw ie 
rabina podrabln ze  S tarego Sącza, poczem  w y g ło ­
s ił piękne uroczyste .przem ów ien ie, częściow o jx> 
polsku częściow o po żydow sku —  prezes kahału 
p. Dr. Syrop. W  nabożeństw ie b ra ły  udział tłum y 
publiczności żydow sk iej, delegacje rozm aitych in ­
stytucji, o raz reprezentanci m iejscow ych  W ładz 
państw ow ych i sam orządowych. P o  nabożeństw ie 
udali się przedstaw icie le  poszczególnych instytu­
c ji i  zrzeszeń  żydow sk ich  przed ratusz, celem 
w zięc ia  udziału w  uroczystym  obchodzie u rządzo­
nym przez K om itet obchodu, gdzie wysłuchano w  
szczególności p rzem ów ień  prezesa Kom itetu Ks. 
D ąbrow sk iego  o ra z  burm istrza D ra Sichraw y.

O godz. 5 popoł. odby ło  się uroczyste posiedze­
nie kaliału, na którem  po poryw ającem  przem ó­
w ieniu  prezesa p. Dra Syropa, uchwalono uczcić 
i uw ieczn ić Dzień U zyskania N iepod leg łośc i przez 
w p is  do Z ło te j K s ię g i Ż ydow sk iego  Funduszu N a ­
rod ow ego  w  Jerozo lim ie  —  K sięg :, będącej sym ­
bolem w a lk i o  w yzw o len ie  narodu żydow sk iego.

N ieste ty  i  w  tak iej uroczystej ch w ili nie zabra­
k ło  zg rzy tó w ; grupa zw a lcza jąca prezesa kahału 
chciała w ykorzystać  i  tego  rodzaju  posiedzenie 
dla zadokumentowania sw o jego  opozycy jn ego  sta­
now iska i p rzez usta p, Samuela Herbsta usiło­
w a ła  w  sposób n ietaktow ny osłab ić w rażen ie  u- 
roczystego  przem ów ien ia, a to w  ten sposób, że p. 
Herbst postanow ił wniosek, aby przeznaczono 
pewną kw otę na cele lokalne. P o  powtórnem  jed ­
nak przem ów ien iu  przew odniczącego, odesłano ten 
wniosek do kom isji i  uchwalono bez dyskusji w p is 
W yzw o len ia  P o lsk i d o  Z ło te j K s ięg i Ż ydow sk ie ­
go Funduszu N arodow ego.

Znaczny spadek przyrostu natkralnego w porównaniu z kudnoici* 
nleiydrutsk?. —  Wzrost ftmiertetnoici.

"Wydany obecnie „R oczn ik  Statystyk i R zeczypo­
spolite j P o lsk ie j11 na rok 1928 zaw iera  szereg  da­
nych statystycznych, rzucających św ia tło  pa zm ia­
ny demograiiczm e w śród  ludności żydow sk ie j w  
Polsce. L n ia n y  te pozostają n iew ą tp liw ie  w  z w ią ­
zku ze  w zrasta jącem  w ciąż pogorszeniem  sytuacji 
gospodarczej mas żydowskich. W  roku 1926 za re ­
jes trow an o w śród  ludności żydow sk ie j na ob sz i- 
rze  ca łego  państwa 15,415 ślubów, 60,518 urodzeń 
żyw ych  o ra z  30,360 zgonów. P rzy ro s t naturalny 
ludności żydow sk ie j w  r. 1926 w yn osi w ięc  30,(58.

A b y  zbadać w łaśc iw ośc i ruchu dem ograficzne­
g o  ludności żydow sk iej, t ia leży  porów nać dane, 
dotyczące tego  ruchu w śród  ludności żydow sk iej. 
z  danemi, dotyczącem i ludności kato lick ie j za osta 
tnie lata.

O tóż porów nania te w ykazu ją : Na każde .100 ślu 
bów , zaw artych  w śród  ludności ka to lick ie j w  r. 
1923, w ypada 87,9 ślubów  w  r. 1926. Natom iast na 
każde 100 ślubów  żydow sk ich  z r. 1923, przypada 
W  r. 1926 za led w ie  68,6. Spadek ten cechuje r ó w ­
n ież liczbę  urodzeń w śród  ludności żyd  w  p oró ­
wnaniu z  tem i danemi dotyczącem i ludności kato­
lick ie j. N a każde 100 urodzę ń żyw ych  w śród  lud­
ności kato lick ie j w  r. 1923 przypada 98,5 w  r. 1926, 
podczas gdy  stosunek ten w śród  ludności żyd ow ­
sk iej odpow iada liczbom : 100 do 88,4. P o rów n a ­
n ie zaś ilośc i zgon ów  w ykazu je  w zros t śm iertelno 
ści w śród  ludności żydow sk ie j, na każde bow iem  
100 zgon ów  z  r. 1923 u ka to lików  przypada 104,9 
W r. 1926, gdy  natom iast w  stosunku do Żydów  w  
tych samych latach liczba zgon ów  w  r. 1926 w zra ­
sta do 106,0.

Jeśli p rzyjm iem y przyrost naturalny z  r 192?

za 100, p rzyrost ten w  r 1926 w yn ies ie : dla lud­
ności rzym sko- kato lick ie j 92,1, p raw osław n ej 83,8, 
ewangicJiickici 83,4, żydow sk ie j 75,8, grecko- kato­
lick iej 68,5. A  w ięc p rzyrost naturalny ludności 
żydow sk ie j w  r. 1926 jes t znacznie m niejszy niż 
w śród  ludności rzym sko- kato lick iej, p raw os ła ­
wnej o ra z  ew angie iick ie j. Najm niejszym  był p rzy ­
rost naturalny ludności grecko- katolickiej.

Pouczającem  jest porów nanie liczby  ślubów, u- 
rodzeń zgon ów  w śród  ludności żydow sk ie j w  w o­
jew ództw ach  centralnych i wschodnich Rseczypo- 
pospolitej. Na 100 ślubów żydow sk ich  z 1923 p rzy ­
pada w  r. • 1927 w  w o jew ództw ach  centralnych 
64,5, w e wschodnich zaś —  84,6. Na 100 urodzeń z 
r. 1923 przypada w  r 1927 w  w o jew ództw ach  cen­
tralnych 80,8, zaś w e  wschodnich 91,8. W reszc ie  
na 100 zgon ów  z  r 1923 przypada w  r. 1927 101,7 
w  w o jew ództw ach  centralnych, zaś 120,7 —  w  w o ­
jew ództw ach  wschodnich. N a le ży  p rzeto  s tw ie r­
dzić proces szybk iego spadku stopy urodzeń o ra z  
pewien w zro s t śm iertelności (1,7 proc. w  ciągu 
5 la t) w śród  ludności żydow sk ie j w  w o jew ód z­
twach centralnych, natom iast liczba urodzeń 
w śród  ludności żydow sk ie j na obszarach w scho­
dnich państwa nie doznaje tak szybk iego spadku, 
podczas gdy  śm iertelność w zrasta  tam w  sposób 
zastrasza jący (20,7 proc. od r 1923)

N a leży  zaznaczyć, iż statystyka urzędowa ope­
ruje jedynie liczbą urzędow o zarejestrow anych  
ślubów, urodzeń i zgonów , k tóre niezupełnie od ­
pow iadają .rzeczywistem u stanowi, tern niie mniej 
zestaw ien ie porów naw cze tych liczb  pozw ala  w y ­
snuć szereg  doniosłych w n iosków

N flP E S Ł flU E  C ZA SO PISM fl
O S T A T N I Z E S Z Y T  „P R Z E G L Ą D U  P O L IT Y C Z -  

NEG O ‘ ‘ (w rzes ień  1928) pośw ięcony jest, jak  i po­
przedni, P a k tow i K e llo g g ‘a. P rzyn os i w ięc  cala 
korespondencję w  sp raw ie  przejrzanego Paktu 
W raz z tekstem sam ego Paktu, co łącznie z doku­
mentami, podanem i w  poprzednim  zeszycie (c ze r­
w iec  1928) stanow i c iekaw ą i cenną całość. —  O- 
m ówieniu le g o  aktualnego dokumentu są rów n ież 
pośw ięcone dwa artyku ły zeszytu, pióra wybit- 
ry ch  dzia łaczy  i pub licystów  angie lsk iego i  fran ­
cuskiego M ianow ic ie  p. W ickham  Steed w  a rty ­
kule pt. „P a k t P a rysk i i je go  znaczenie 1 om aw ia 
obszern ie genezę Paktu i ośw ietla  jego rolę w  
p o li i jc e  am erykańskiej, jak  rów n ież jego  znacze­

nie dla państw europejskich. P. Stefan Lauzamne 
zaś, dając w y ra z  opiriji francuskiej w  artyku le 
pt. „N iem a p ra w d ziw ego  pokoju  bez arb itrażu 
i bezpieczeństwa", kreś li w  sposób bardzo ży w y  ’ 
interesu jący uw agi krytyczne zarów n o  w  odn ie­
sieniu do tekstu Paktu, jak  i do tej ro li, k tórą  mu 
naogó! przypisują. T rzec i artykuł, p ióra p. W ła ­
dys ław a  Sokołow sk iego, p rzynosi bardzo dok ła ­
dne i  w yczerpu jące spraw ozdan ie z  osta tn iego 
Zgrom adzenia L ig i  Narodów .

P rócz  tego znajdujemy w  tym zeszycie jeszcze 
k ilka ciekaw ych  kronik. D z ia ł b ib ljogra ficzn y, jak 
zw yk le  bogaty, o ra z  chronologiczne zestaw ien ie 
w ydarzeń  dopenłia treści tego  ciekaw ego zaszytu. 
Adres: W arszaw a , N o w y  Św iat 47.

Jak  pracuje Uniwersytet Heb­
rajski w Jerozolimie?

Semestr zimowy 1928— -1929 na Uniwersytec1*

Warszawskie Towarzystwo Przyjaciół Uni­
wersytetu Hebrajskiego w Jerozolimie otrzy­
mało od Kuratorjum Uniwersytetu szczegółowy 
program zajęć oraz spis wykładów na semestr 
zimowy 1928— 1929. Przedewszystkiem goód 
się podkreślić doniosły fakt utworzenia w  bie­
żącym raku akademickim pełnego Wydziału 
Humanistycznego. Wydziiał ten obejmuje nau­
ki judaistyczne (literaturę hebrajską, palestyno 
znawstwo, talmud i historję Żydów), orjentali- 
stykę (język i literaturę arabką dzieje islamu 
i archeologię arabską) oraz hurnanistyKę ogól­
ną (nauki filozoficzne, język i literatura o.-az 
dzieje starożytnych Greków i Rzymian, dzieje 
literatury średnio'? wieków). Kurs nauk czte 
roletni z obowiąż k <n uczęszczania na serrrf- 
■narja, zdawania col!oqiów i egaminów wedle 
systemu rocznego. Po ukończeniu wydziału sh. 
chacze otrzymają dyplomy i odpowiedni sto­
pień naukowy. Nowowstępujący na Wydział 
Humanistyczny muszą przedstawić świadectwo 
dojrzałości (maturę) względnie świadectwo z  
ukończenia normalnej szkoły średniej. Jako 
słuchacze nadzwyczajni, mogą być przyjmowa 
ni ci, którzy świadectwa dojr żałości nie posia 
dają, ooowliązani są jednak po upływie 3-ch 
lat uczęszczania na Uniwersytet złożyć egza­
min dojrzałości, w przeciwnym razie zostają 
skreśleni z listy nadzwyczajnych słuchaczy. Po 
danie wraz ze świadectwem dojrzałości i curncu 
lum vitae należy złożyć w Sekret ar jacie Uczel­
ni. Szczegółowych informacyj o przyjmowaniu 
studentów udziela biuro -,Tvva Przyjaciół Uni­
wersytetu Hebrajskiego w Jerozolimie" w W ar 
szawie, ul. Grzybowska 26/28, między godz. 10 
a 3 popoł.

Palestyński departament emi­
gracyjny na ławie ©skarżonych

Prasa palestyńska donosi, że pewien em i­
grant, przebywający w Palestynie od czterech 
lat. wniiód skargę przeciwko departamentów 
emigracyjnemu rządu palestyńskiego. Imigrant 
ów, elektrotechnik pracujący przy budowie sta 
cjii Rutenberga, zwrócił się po trzechletnim po­
bycie w kraju z żądaniem udzielenia mu oby­
watelstwa. W  przeciągu roku nie otrzymał ża­
dnej odpowiedzi. Po pewnym czasie udała się 
jego żona na studja do Włoch. Obecnie otrzy­
mał od departamentu emigracyjnego zawiado­
mienie, że podanie jego załatwiono odmownie- 
albowiem... żona jego przebywa zagranicą. Op* 
nja publiczna w Palestynie Hedżi z zaintereso­
waniem przebieg procesu. Jak wiadomo, na 
czele departamentu emigracyjnego stoi p- 
Hyamson, który pozyskał sobie smutną sławę 
w  prześladowaniu emigrantów.

Oświadczenie żydowskiego PEN 
Klubu, czy artykuł folk I stycz­

nego „Tugu“?  ,
Wileński „T o g “ , znany z w rogiego stosunku de 

Palestyny, zamieszcza na naczelnem miejscu oświat 
ozenie, podpisane przez żydowski PEN  klnb w  W ił  
nie, protestujące przeciwko napadowi, urządzonemu j  
przez m łodzież żydowską w  Te ł-A w iw ie  na pisarzS | 
żydowskich, którzy odczytyw ali utwory w  języki1 | 
żydowskim. PEN-klub, jako organizacja literatów 
ma prawo i obowiązek zaprotestowania przeciwko 
każdej zniewadze, wyrządzonej literaturze i litera­
tom żydowskim, ale zdaje się, że najprostsze pocztf' 
cle taktu wym agało by oświadczenie organi-zacid Ib 
feratów  nie było zredagowane w  tonie jidyszystycZ- 
nych demagogów z pod znaku folkistycznego „To* 
gu“ . Czytając oświadczenie PEN-klubu, ma się w r » ' 
żeniie, że czy ia  się jeden z tych ohydnych, wproś* 
plugawych artykułów, jakie zam ieszcza! „T o g “  Wi­
leński w  związku z zajściami w  Tel-Aw iw ie . PanP’ 
w ie z wileńskiego PEN-klubu, ograniczeni w  swyń* 
jidyszyźm ie, nie mogą zdobyć się na odrobinę obi*' 
ktywizmu i powtarzają bzdury, fałsze i kłam stw* 
już dawno sprostowane i wyjaśnione. M ówią w ięc 6 
„pogrom ie" w  Tel-Aw iw ie, podobnie jak ok reśl^  
drobny incydent tel-awiwskd bundowska „FoikscW' 
tung“  i używaią w yrażeń jakby żywcem wyjęty^ 
se słownictwa Jewsekcjb Do takiego stanowiska
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Lec zatfcia w TeLAwiwie nie uprawiiia zydoW5̂ ^  
«o  PEK-lcłubu nic. Jiszuw palestyński,
■Wybitniejsi pisaiz* hebrajscy i cala opm a z- z
potępiła napad na trzech mowcow w 1 - 
którycn jeden w 
bcajskiego 
iezyk hebt 
PEN-klubo

test nawet redaktorem dziennika he- 

Iwyk heh •* ^  len Propaguje w  Pa les tyn ie
PPm ^u., ‘ aJSki, a nie j idyszyzm . Nie  przeszkadza to

^ *oaw '«n ł'W* rzucad oszczerstwa o propagowaniu 
" “ Ot Wobec języka żydowskiego*' w  Palesty-

B A T ! * .  atmosferze hebraiPkiaj". panującej w 
“ lo °  ”w y Pieraniu książek żydowsk ich  z Bi-

k  • Jid>'sz3Ści wileńscy wiedzą wpraw-
fak rv^t * ze dztotocze hebrajscy nie czynią tak,

uWuje Jewsekcja, czy w ogó ie  iidyszyśc-i z 
hebrajską, ale wszak trzeba się raz przy- 

^ 7 ^ ° -  ht aliąuad fecisse videatur. N iewą tp l iw ie  
• myślące inaczej, niż w ileńscy jidyszyści, zapro- 

enersiczn:e przeciwko podobnemu stosunko- 
Ta ® tozyka hebrajskiego w  piśmie organizacji, któ- 
^ n t e  powinna być ciasnem podwórkiem partyjnym.

organizacią literatów, bez względu na 
~ ” ynaled,,ość partyjna i ideową.

"alestyua jest Juljuszowi Rosen- 
waldowi za drogą...
jniljoner z Chicago. Juljusz Rosen- 

r2_ ’ Wantrop. ofiarujący olbrzymie sumy na 
z02, iiltratury murzyńskiej i na Cele kolońiza- 

do 7  ^ &Ŝ ’ oświadczył w prasie, że nie wstąpi 
^o.Jewiah Agency, albowiem wątpi w skutecz- 
Sur5 emigracji do Palestyny. Zdaniem jego za 
,77^ pieniędzy potrzebną do osiedlenia jednej 

.Ziny w Palestynie, można osiedlić w Rosji 
^ * a k i e j  pięć rodzin.

Rockefeller na rzecz koloni- 
**c |i żydowskV w Rosji

Nowy Jork (Ż A T ) Rockefeller junlior, syn
Slynitego amerykańskiego magnata i filantropa 
przekazał ,,Agro-Joint“ pół miljona dolarów na , 
^ecż żydowskiej kolonizacji w Rosji Sowiec- j

Sa i tacy...
Studenci czechosłowaccy przeciwko „nomerus 

cłausus"

.Praga, (Ż A T ) Na jednej z uroczystości z oka 
2ii 10-lecia niepodległości państwa czeskosio- 
Wackiego przewodniczący czeskich związków 
akademickich oświadczył, iż studenci czescy 
kategorycznie zwalczać będą wszelkie wysiłki 
zaprowadzenia „Numerus clausus", czy to po 
Ludek religijnych czy też politycznych. Rów­
nież minister oświaty Hodża oświadczył w 
sWem przemówieniu, iż rząd odrzuca wszelką 
tnyśl o stosowaniu jakichkolwiek ograniczeń

Szwedzka Akadem ja um iejętności nada­
ła nagrodę Nob la z  dziedziny lite i a lury za 
rok 1027 H. L . B ergsonow i, a za rok 1928 
poetce norw esk iej S igrid  U ndset

Henr i Louis Bergson urodził się w  roku 1859 v» 
1’a iyżu . Od roku 19CO jest profesorem  w  „C o llege  
de France -, od roku 1901 jest członkiem  Akade- 
m ji Francuskiej. G łów ne jego dzieła są: „E ssa i
sur les donnees ir.imutiates de la  oonscience",
„Maitiere et memoire*-, „ L ‘ Eyolu tion  creatrice". 
Bergson był przez pewien czas prezydentem  ko­
m isji dla w spółpracy  um ysłow ej p rzy  L id ze  N a ro ­
dów

Be-rgson jost jednym z najpopularniejszych f i ­
lo zo fów  współczesnych, a w p ły w  je g o  na umysło- 
w ość Europy jest olbrzym i. Jego filo zo f ja  jost
i eakcją na m aterja listycany deti rm inizm  i  na
przew agę racjonalizm u w e  współczesnej m yśli f i ­
lozoficznej. Zdaniem  Bergisona jest intelekt ty lko  
funkcją, podyktowaną zresztą przez tw arde ko­
nieczności życia, a pom agającą nam w  opan ow a­
niu rzeczyw istość  A le  zaipomocą intelektu nie 
dojdziem y do  p raw dziw e j istoty rzeczyw istości, 
k tórą ogarn iam y z lpom ocą  intaicjii. Intuicja, u- 
w oln iona z jarzm a praktycznych ce lów  życ io ­
wych, pozw ala  nam na bezpośrednie aLcow u .je  
z najistotn,ejszą praw dą bytu.

Ta  antii-Lntelektu-alna koncepcja akcentuje w  w y  
sokim  stopniu irrac jona ln e strony duszy ludzkiej, 
w yzw a la jąc  ją  z pod jarzm a mechanizacji. W  tern 
ujęciu staje się rzeczyw -stość nieustannym pro­
cesem narastającym  pow o li w  naszej św iadom o­
ści.

Najipopularaiejszem  dzieełm  Bergson? jest stu- 
djum p. t. „ L e  R ire "  ^Śmiech), w  knórem daje 
nam Bergosn bardzo w .rik liw ą  i subtelną analizę 
humoru. Stud-j"m to zostało przetłumaczone p ra ­
w ie na w szystk ie  język i europejskie.

Bergson jest Żydem  z  pochodzenia, a  rodzina

jego  pochodzi z  Polsk i.
« » *

S ig r id  Undset urodzona 1882 w  KaJlundborg w  
D an ji była  córką bardzo sław nego norw esk iego 
archeologa. O jciec je j b y ł późn iej dyrektorem  Mu­
zeum N arod ow ego  w  Oslo, a le  umarł w  m łodym 
wieku, pozostaw ia jąc iodz\nv bez żadnego zaopa­
trzenia. M łoda S ig r id  musiała ciężkc pracow ać 
na życ ie  jak o  pryw atna urzędniczl a Gdy w ydała  
p ierw sze sw e pow ieści p. t. '„M arta  OuLie“ i  „Szczę 
ś liw y  wiek**, zw róc iła  niem i powszechną uwagę, 
a le s ław ę zyska ła  dop iero  powie.śaią p. t. „Jenn y" 
P ow ieść  ta jest paa-ielowym portretem  nowocze­
snej kobiety, szukającej m iłości i nie znajdującej 
szczęścia w  życiu. F ow ieść  ta jest w o ln ą  od  
w szelk ich  tendencyj fem_-.Mistycznych, czemu się 
nie trzeba dziwuć, w szak kobieca literatura skan­
dynawska nde ho łdow ała  nigdy bojującemu fem i- 
i agonowi. aiigrid U:idset p rzyłączy ła  się ty lk o  do 
galerjii pisarek, k tórej na jw yb itn ie jszem i przed­
staw icie lkam i była E len K ey, zm arła niedawno 
Lau ra  M am holm  ;żo  a OlLi Haussoua), Selma 
L a ge r lo f, A .nełja  Skram  d Kari-n M ichaells, k tó­
rej tak ie  za ciasną fem inistkę uważać nie można. 
N a jw iększą  jednak p  upularność uzystuaża S ig r id  
Undset sw o ją  try lo g ją  pt. „C órka  K rys tyn y  La - 
wraois*'. D zie ło  to, k tóre  współczesna Li-ytyika p»> 
rów n yw u je  z  „Buddenbroks** Tom asza Manna łuJ» 
„Forsytesagu  * G a iw o rth yego , jest epopeją z  ży ­
d a  N o rw e g ji z  X IV  situle-da. T a  pełna p lastyk i 
i  św ieżości kolorytu , o  olbrzym im  rozmachu p o ­
w ieść rozeszła  się w  krótk im  czasie w  m alutkiej 
N o rw e g ji w  300 tys ięcy  egzem plarzy. N a  język  
polska p rze ło ży ła  ją  nasza w spółpracow n iczka  
p. W anda K ragenow a, a przekład ukaże s ię  w k ró t 
ce w  nakładzie w a rszaw sk iego  „R o ju “ . P o  ukoń­
czeniu tej try logjd  napisała Smgrtd Undset je ­
szcze dalszą tr zy  tom ow ą pow ieść  pt. „Chał Au- 
dunson", k tóra  też została przetłumaczona na* 
pa aw ic  wszyukLie ję zym  europejskie. ( ¥ .  K . )

o św ia tow ych , je s t to  b o w iem  sp rzeczn e z  trą d y  
c ja m i n a rodu  czesk iego.

C H A R A K T E R Y S T Y C Z N Y  PRO CES R O ZY  ODO 
W Y  W  N O W Y M  JO R K U . Stella Friedm ana ząskar 
ży ła  sw ego  m ałżonka Leona Friedmanna, dom a­
gając się rozwodu, gdyż mąż zmusza ją  do skrupu­
latnego przestrzegania p rzep isów  relig ijnych, 
l-riedmann poślubił =>wojq żor.ę w  ma cu br. P o  
odbyciu podróży poślubnej m ałżeństw o się ro z­
stało. P . Leon Friedmann tw ierdzi, iż  sam jest 
nabożnym, domaga się przeto tego sam ego od 
sw ej żony.

P O S Ł O W IE  Ż Y D O W S C Y  DO P A R L A M E N T U  
SZ W  A J  C A R 3 K IE G 0 . W  ostatnich w yborach  do

parlamentu szw; jcarsk iego  został p on ov iu e  w y - 
bi Etny z  kantonu zurychskiego zcauy adw okat i  
dzia łacz sjouóstyczny Dr. Fanhsbedm, brat prezesa 
zarządu gnoiuy żydow sk ie j w  W a rs za w ie  posM  
Farbsteina. Z kantonu gen ew sk iego w yb ran y  ao- 
stał D icker. Obaj p os łow ie  kandydow ali % l is ty  
socjal- demokratycznej.

W Y 3 T A W A  O B R A Z Ó W  A R N O  > V D L A .  W  sa­
lon ie sztuk Ludw ika  Schamesa w  Frankfurcie^ 
w ystaw ion e zosLdy  pastele znanego muz dcc i  ma­
larza  A rn o  Nadia. W ystaw a  obejm uje 40 ob ia - 
zow, ilustracje do „Dybuka w  wykonaniu JHa- 
bimy*‘ do „W ęd rów ek  Benjamina Trzeciego '* tea­
tru G ian ow sk iego  o ra z  „A r ty s tó w " teatru  Rein- 
fc ardta.

S , * t O h  A S Z Przedruk wzbroniony

nu?

Wyrok śmierci
A utoryzow any przekład Leona Teroplera.

■ (C ią g  d a ls z y ).
Numer pański będzie 82 —  czy  podoba się pa- 

—  uśmiechnął się g łów n y  dozorca.
Prowadzono Stowna do celi, kazano rozebrać 

ko f411*5.  ̂ dano mu więzienne szaty w pasy. Wszyst- 
b„s jednak odbywało się, jakby w sprawach 

Do Stowna odnoszono się nawet z u- 
Wszyscy okazy wab mu życzliwość, 

zor^80̂  usiłowali mu pomóc w czemś, nawet do-
 p^óry wręczył mu ubranie więzienne.

Wiedij; sobie tylko wybrać wygodne, odpo- 
go je e dla pana! Przecież niewiadomo, jak dłu- 
iobliw^ 0 będzie musiał nosić — powiedział żar-

„Bo* 6 ^°zorca-
dlaczegóż są tak uprzejmi dla mnie. dla-

t° ^ °dn °szą  się do mnie tak grzecznie, przecież
czej“ ^ ^óig. Wyobrażałem to sobie całkiem ina-

jeszcze zdziwiło Stowna, kiedy poipro- ! 
dano°n<> S°  do 0sła‘WŁ01ieo° „domu śmierci*- i od- 
żaj _ .  r1ce specjalnemu dozorcy. Stown wyobra­
żę iJą *C ,,<]om śmierci*1 całkiem inaczej. Myślał, 
już l°  tro p u j- budynek, w którym zdałeka
Da si? śmierć, a był to budynek, jak każda im- 
^okcU Wla W olbrzymiem mieście zbrodniarzy.

b iam y „domu śmierci" widniałj duże wy- 
Byj ® <*na, a dozorca przyjął go 2 uśmiechem. 
t\yar°  wys<>ki; silny mężczyna, ale z tak ludzką 
Odda^?’ klownowi zdawało się, iż zna go już 
do Stc>ŵ  ^ 020Tca „domu śmierci** uśmiechnął się

Jakie się pan maewaf

—  O, dziękuję —  odparł Stown.
K iedy  Stown zna lazł się w  celi, dostatecznie o- 

św ietlonej od góry, raz jeszcze Wszedł dozorca  i 
zapyta ł go, czy  izb? mu się podoba: „Jest to  naj­
bardziej jasna cela W  całym  domu, ale nie w idać  
tego teraz, gdyż zapadł już w ieczór. Pozatem  bę­
dzie pan m ógł w idzieć  p rzez okno, jak  dziec i p ra ­
cują w  ogrodzie. D zieci m oje u rządziły  sobie w  o- 
g rodz ie  „po le  b itw y ". Okno pańskie w ychodzi na 
ogród . T e ra z  kopią dziieci ziem niaki".

—  O, dziękuję panu!
—  Co pan zam ierza jeść? Musi pan odczuwać 

g łód  po podróży. W y b ó r  te raz n iew ielk i, gdyż ku­
charz w yszed ł już. A le  szynkę i ja ja  może pan 
m ieć do każdego czasu. Jutro w yb ierze  pan do- 
woli.

—  Nii-ech będzie szynka i ja ja , skoro chce pan 
być tak grzeczny —  odpow iedzia ł Stown, który 
po podróży istotn ie poczuł głód.

—  P roszę  bardzo —  pow iedzia ł dozorca —  o 
w szystko, c zego  ty lko  pan zechce, proszę się zw ró ­
cić do Johna. Mr. John zajm ie się tern, — pow ie­
d zia ł w skazu jąc na dozorcę celi.

—  Dziękuję panu, rzekł Stown
—  No, długo pan tu chyba nie pobędzie z nami. 

Gubernator z pewnością pana ułaskawi. Ś ledzili­
śmy b ieg  pańskiego procesu w  dziennikach.

—  Obrońcy moi wn iosą odw ołan ie  —  pow ie­
dzia ł Stown.

—  No, oczyw iśc ie ! P roszę  być dobrej myśli „nu­
m erze 82‘-. T y lk o  odwaga, odw agi, odw agi.

—  Dziękuję panu!
—  Dobranoc „82**.
—  Dobranoc panu. n
K iedy  Stown sam został w  celi, począł się temu

jeszcze bardziej d z iw ić : „Boż-c mój, p rzyp row adzi­
l i  mnie tu na stracenie, a są wobec mnie tak u

p rze jm i' D laczego są tak grzeczn i w zględem  
mnie? Czemu nie tłuką mnie i aczej?'*

Stowna ogarnęła  dziwna złość na w szystko i  do 
wszystkich , z  powodu te; ich  uprzeTności „D raby  
jak ieś ! Zap row adzili mnie do „domu śm ierci", ju­
tro- już mają mnie stracić może, a są w obec mnie 
g rzeczn i! —  B ijc ie  mnie, katujcie, k rzyczc ie  na 
mnie, ale nde dręczcit mnie w aszą  uprzejmością, 
przek lęte d ra by !"

A k iedy John postaw ił przed nim szynkę z  ja j­
kami, m ów iąc: „Spodziew am  się, że  będz;e  panu 
sm akow ało" —  Stown stracił ju ż c ierp liw ość.

— B ierz  to pan stąd! N ie  jestem tu po to, by jeść 
szynkę z  jajkam i.

—  T o  niedobrze, zasadzony. T y lk o  nie tracić o- 
dw ag i —  p ow tórzy ł John s łow a pow iedziane 
przedtem przez g łów n ego  dozorcę.

—  P rzyw ied liś c ie  mnie tu na stracenie, a jeste­
ście ład: uprzejm i wol>ec mnie. D laczegoscie tacy 
ży cz liw i mi ? B ardzie jby  wam  było  do tw a rzy  bić 
mnie.

—  N ie  b ijem y ludzi idących na stracenie, —  po­
w ied zia ł John.

Stown pobladł Opuścił g łow ę  i pow iedzia ł nrzed 
siebie.

— Macie rację! P roszę  mi wybaczyć.
—  Tak  to dobrze, niech pan tak czyni, jeś li pan 

chce, byśniy b y li p-zyjacióhe-'
—  Dziękuję panu — pow iedzia ł Stown, poddając 

się.
—  Czy zasądzony będzie jadł? —  zapytał J o h ), 

jakby w. sprawie, bussinessu.
—  Straceni ludzie j.ie edza —  odezw ał s i«  

Stown z8uśmiechem.
  Dobr/.c. — po w  edziat 7 im. w zią ł patelnię z

hun and eggs ■ i  pozostaw ił Słowna samego w  
celi (C. d. u.).
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Wiadomości z kraju
List z Tarnowa

P ro test w  spr .w ie  K ota l M aaraw i. —  An tysem i­
tyzm  w  gimnazjum.

W u bieg łą  n iedzielę odby ło  się staraniem  m iej 
scow ej organ izacji „M izrach i‘‘ w  w ie lk ie j Bóżn icy 
imponujące zgrom adzenie, ua kłórem  tarnow sk ie  
społeczeństwo żydow sk ie  p rzez usta pp. Joachima 
N e igera  i  W o IIa  GótzJara w  dohitny i  godny spo­
sób zap rotestow ało  p rzec iw  zajściom  koło  Muru 
P łaczu  w  Jerozolim ie. U chw alono odpow iedn ie  re ­
zolucje protestacyjne w ys ła ć  na ręce angie lsk iego 
minisLerstwa Lolon ji w  Londyn ie i Sekretarjatu 
L ig i  N a rod ów  w  G en ew ie

Kuratotrjum okręgu  szkolnego w  K ra k o w ie  pra­
gnęlibyśm y zw róc ić  uwagę na szerzące się nastro­
je  antysem ickie w  tutejszem  gimnazjum  im. B ro ­
dzińskiego, gdzie dotąd panow ał zaw sze  nastrój 
zupenłie spokojny i  harm onijny. Ostatnio pewne 1 
czynniki pedagogiczne uw ażają  za stosowne sze- ! 
iz y ć  antysem ityzm  zam iast nauki i  w iedzy. Jako 
drobny przyk ład  tych nastro jów  niechaj posłuży 
następujący fakt W  zw iązku  z  .Dniem Z ad usznym 
za rząd z iło  m in isterstw o k ilka dmi wolnych od nau­
ki. Na te dni m łodzież o trzym yw a ła  od  w ładz 
szkolnych zaśw iadczen ia na u lgow y  przejazd ko­
le ją  dla rodziny lub krewnych. O tóż m łodzież ży ­
dow ska wykluczoną została od korzystania z  tych 
zniżek kole jow ych , rzekom o dlatego, że w  chrze­
ścijańskie św ięta powinna ty lk o  m łodzież chrze­
ścijańska jezdzić do krewnych. C iekaw e, skąd 
w ład ze  gimnazjum  im. B rodzińsk iego zaczerpnęły 
tego  rodzaju  interpretację? Chyba nie z Kurato- 
rjum szkolnego!

Przeciw zwinięciu starostwa 
w Wieliczce!

W ydzia ł samorządowy w ojew ództw a krakowskie­
go  projektuje zwinięcie starostwa w  W ieliczce i 
przeniesienie jego agend do starostwa w  Myśleni­
cach.

Zamiar ten uważać należy za wpTOst fatalny. P o ­
mijając już wszelkie Inne okoliczności wystarcza 
/wskazać na fakt istnienia licznych firm przemyslo 
wych w  W ieliczce i okolicy, jak młyny, rafinerie spi 
rytasu i fabryki likierów, tartaki, cegielnie i w  za. 
Wfązku będący przemysł garbarski. Ze względu na 
istniejące i możliwe tendencje rozwojowe, przemysł 
ten musł być pod szczególną ochroną władz, z któ 
aremd sfery gospodarcze m ogłyby się na miejscu ko­
munikować. Przem ysł ten razem ze salinami zatru­
dnia dziś około 2500 robotników, istnienie w ięc wła 
dzy administracyjnej na miejscu, któraby czuwała 
nad tą liczną rzeszą i ewentualnie godziła spory, jest 
wyraźną i nieodzowną koniecznością. Dalej zwrócić 
uwagę należy na to, że Myślenice nie mają dotych 
czas połączenia kolejowego, a otrzymanie tego połą 
czenia jest jeszcze kwestią dalekiej przyszłości.

Ła tw o  w ięc sobie przedstawić utrudnienia, jakich 
by doznała i ludność powiatu wielickiego i zgrupowa 
my tam przemysł, gdyby pozostawać musiał w kon 
takcie niema! codziennym z władzą umieszczoną w  
miejscowości, do której albo końmi, albo autobusem, 
w  prywatnych rękach będącym, udawać się musiał. 
Ze zwinięciem starostwa nastąpićby musiało zwinię 
de  istniejących tam placówek pierwszej iustancji, 
jak w ładzy skarbowej, oddziału Banku PolskJego! 
którego sam obrót w ekslow y wynosi miesięcznie 300 
tysięcy Zł 1 jnnycn.

O salinach wielickich, zażywających światowej 
sławy i ściągających całe grono zw iedzających już 
Mw-et wspominać nie potrzeba. Jasną jest rzeczą, że 
w  miejscowości mającej takie kopalnie, odwiedzanej 
przez setki turystów obcej narodowości, istnienie 
w ładzy rządowej na miejscu jest przecież nieedzow 
ną koniecznością.

Należy się przeto spodziewać, że W ojew ództw o 
Krakowskie zaniecha sw ego zamiaru i starostwo w  
W ie liczce nadal utrzyma.

Przed rozwiązaniem rady miej­
skiej w Warszawie?

Ostatnie w ydarzen ia  na teren ie rady m iejskiej 
w  W a rszaw ie  w y w o ła ły  silny oddźw ięk  w  ko­
łach politycznych. Jak w iadom o P P S  p ostaw ił* 
wniosek o  w yrażen ie  volum  nieufności prezesow i 
rady pos łow i Jaw orow skiem u tw órcy  rozłam u w  
PPS . N ie  jest wykluczonem , że wn iosek ten uzy­
ska większość, a lbow iem  endecy będa g ło so w a li ' 
p rzec iw ko  p os łow i Jaworowskiem u. Chadecja i 
K o ło  Żydow sk ie w strzym ają  się od głosow an ia. 
Gdyby wniosek len zosta ł p rzyjęty , d o s fło b y  do 
k iyzysu  w  radzie, tak że istn ieje m ożliwość, iż 
rząd rozw ią że  radę m iejską, a do czasu p ow o ła ­
nia now ej rady będzie rząd z ił kom isarz rządowy.

Pełna rehabilitacja pułk. Berka
josele wicza

F a lszyw ość  „r ew e la cy j"  pro f. Ska lkow sk iego

Z W iln a  puszą: D yr. archiwum  państw ow ego 
w e  W iln ie  p. Studnkiki, k tó ry  b a w ił n iedaw no w  
Paryżu  celem  zebrania w  tam tejszych arch iwach 
m aterjału do m ouogra fji o  pułk Berku Josełow i- 
czu, odnalazł m. in. w  archiwum  m inisterstw a 
sp raw  w o jsk ow ych  akta odnoszące się do służby 
i zasług pułk. Berka jose iow icza . Z aktów  od n » 
lezionyćb w francuskiem  m in isterstw ie w o jn y  W j 
nika niezbicie, że niedawne „rew e la c je "  pro f. Skał 
kow skiego. usiłu jącego nadszarpnąć pam ięć Jose- 
low icza, b y ły  h istorycznym  fałszem . Dokument 
francuski stw ierdza  bow iem  ponad w sze lk ią  w ą t­
p liwość, że pułk. Berek Joselowdcz nie b y ł ża ­
dnym ujeżdżaczem  ani handlarzem  koni, jak to 
chailfł prof. Skałkow sk i —  ale że p rzebył kam- 
panję napoleońską, odniósł na polu b itw y  pod No- 
v i rany i  w ogó le  c ieszył siię op lu ją dzie lnego o f i ­
cera.

Niezwykła Larjera cudownego 
dziecka żydowskiego

„P o le s łe r  S tim m e1, wychodząca w  Brześciu po­
daje interesującą h istorję  o  pewnym  młodzieńcu 
żydowskim , obecnie jednym  z  najw ybitn iejszych  
m atem atyków i  współpracow niku  prof. Einstein? 
GuocLzii tu o  Jakóba Grom era, k tóry  już w e  w cze­
snej m lodośai odznaczał się gen jalną pam ięcią 
Razu pew nego p ow róc iw szy  od m iejscow ego r a ­
bina ośw iadczy ł rodzicom, że nie będzie w ięcej 
uczył się u rabina, a lbow iem  rabin uważa go za 
w ie lk ie go  człow ieka. Rodzicom  chłopca ośw iad ­
czył rabin w  Brześciu, że ich syn jest genjalnym . 
W  24 roku życia udał się na słudja zagranicę. 
W B erlin ie  w a lczy  c iężko  o  byt lecz po kilku la ­
tach otrzym uje doktorat z  matematyki. P ro f. BLn 
slein roztacja op iekę nad m łodym matematykiem 
i studjuje razem  z nim. Obecnie zaproponow ano 
G rom m erow i katedrę m atem atyki na uraiwersyte 
cle w  Mińsku. W  drodze do Mińska zatrzym ał się 
onegdaj w  Brześciu, gdzie odw iedził swych sta­
rych tow arzyszy  z chederu i jesziwy.

 o  ■

S T A N O W IS K O  W O JE W O D Ó W  I  STARO STÓW '
W  do 19 hm. odbędzie się w  m in isterstw ie spraw  
wewnętrznych w  w ydzia le  organ izacy jno p raw n i­
czym  m iędzym inisteria lna konferencja w  spraw ie 
m erytorycznego uzgodnienia projektu rozporzą ­
dzenia Rady M in istrów  o stanowisku w o jew od ów  
i starostów , jako przedstaw icie li rządu.

N AG R O D Ę  L IT E R A C K Ą  M. W IL N A  M OŻE 0- 
T R Z Y M A C  A U T O R  Ż Y D O W S K I L U B  P O L S K I. 
Z W iln a  donoszą: Prezydju iu  żyd. Pen-Klubu w 
osob. pp Rajzena, E rika  i H orow ioa  zw róc iło  się 
do prezydenta miasta p. F o le jew sk iego  w  spra­
w ie  nagrody literackiej, k tórą w ed le  znaw ców  
endeckich otrzym ać może jedyn ie p isarz polski. 
Pac  prez. F o le jew sk i ośw iadczy ł, i i  dla n iego 
kwest ja jest całkiem  jasna: nagroda przypaść mo­
że p isarzow i żydowskiem u jak i  p isarzow i po l­
skiemu —  skoro obow iązek  płacenia podatków  
m iejskich spoczyw a na ludności żyd. tak jak na 
ludności polskiej.

S R E B R N A  M A P A  P O L S K I. Dnia U  bm. M ar­
szałek P iłsudsk i p rzy ją ł na audjencji wszystkich 
inspektorów  armjii. gen era łów  d o  p rac szefa szta­
bu genera lnego i szefa w o jsk ow ego  Biura H isto­
rycznego, k tórzy  w ręczy li p. M arsza łkow i dar ho­
norow y w  postaci srebrnej mapy Po lsk i z  w y ry - 
lemi na niej wszystkierni o fen zyw am i w  latach 
wojny, p rzez p. M arszałka prowadzonemu.

P R Z Y K R A  P O M Y Ł K A  Toruńsk i oddział rzą­
dow ej P o lsk ie j A gen c ji T e legru ficzne j rozesła ł pi­
smom m iejscow ym  tekst m ow y w ygłoszone j w  Sej 
m ie p rzez min. Sk ładkow skiego, z  ustępem takim ; 
„N ie  posiadam y dostatecznych środków  do u p e­
wnienia ładu i spokoju na w szystk ich  kresach R ze  
czypospoiite j. Z prasy stołecznej wynika, że m ini­
ster pow iedzia ł: „R ząd  posiada dostateczne środ­
k i dla zapewnien ia ładu i spokoju na w szys łkuch 
terenach R zeczypospo lite j''.

O R Y G IN A L N A  Ż D F A D A  M A Ł Ż E Ń S K A . P rzed  
sadem w  Bytom iu toczy ł się proces, k tóry  u ja­
w n ił jedyne w  swoim  rodzaju  siedlisko zakaza­
nej m iłości.

Zdradzony małżonek, tfrzędnik zarządu kopalń 
Gynther, zeznający jako  św iadek, ośw iadczył, że 
żona zdradza go... w  w indzie. Razem  ze swym  ko­
chankiem w siada ła  do w in dy  i na p rzestrzen i mię

Nr. 308

P R Z Y  PR ZE C Zli LENIACH, bólach g łow y, be*
senności, niedyspozycji żołądkowej, ospałości, przy­
gnębieniu, uczuciu strachu, posiadamy w  naturalna! 
wodzie gorzkiej „Franciszka Józefa" niezawodny 
środek dom owy do usunięcia wszelkich zaburzeń 
przewodu pokarmowego w  każdym jego odcinku. 
Pow agi lekarskie przyznają, że nawet u ludzi W  
starszym wieku woda „Franciszka Józefa" działa 
niezawodnie. Żądać w  aptekach i droguerjach.

3186 ch

Z TEATRU, L IT E R A TU R Y  i SZTUKI

_  K R A K O W S K I T E A T R  Ż Y D O W S K I. Dziś W *
czwartek, po cenach zniżonych komiczna operet­
ka am erykańska „Zab łąkana ow ieczuta" Parana 
Sard lera  w  świetnem  wykonaniu  naszych ŁCly 

( s tów  z  pp. Nechmą, Jarosław ską, L itw in ą , K o d y  
( szem, Chaszetr, Szryftzecerem  1 In. W  ptróMtch 
i pod kierunkiem  reżysera  K adysza  —  „Ślubna *Ur- 
i kr.ia" S igala — sztuka ludow a z śp iew am i 1 tań- 

errni.
—  Z  T E A T R U  IM . J. S ŁO W A C K IE G O . Dziś WO

czw artek  i  w szystk ie następne dni tygodn ia  „K ra ­
k ow iacy  i  gó ra le  .

_  T E A T R  „G O NG " R A J S K A , 12. Dalś rew ja  
„ T o  są p lotk i ', która na prem jerze doznała entu­
zjastycznego przyjęcia. W szystk ie  numery były 
gorąco  oklaskiwane. Codziennie 2 przedstawienie, 
o  7 i 9-tej.

—  T E A T R  D L A  D Z IE C I I  M Ł O D Z IE Ż Y  (R A J ­
S K A  12). W  niedzielę 18 bm. o  godz. 11 ramo po 
raz drugi prześliczna bajka pt. „Janek i Franek 
czy li w  kra in ie kró la  Leniucha . B ile ty  od dziś 
W handlu W P . Rudnickiego, Rynek lin ja A — B.

_  I I .  P O R A N E K  S Y M F O N IC Z N Y  2w iązku  za­
w odow ych  m uzyków  R. P. Oddział w  K ra kow ie  
odbędzie się w  niedzielę dnia 18 bm. o  godz. 11 
przedpołudniem w  sali S tarego  Teatru. D yrygu je  
Ignacy Neumark. pod k tórego  batutą w ykonają  
nasi sym fon icy B erlioza : U w erturę „benyenuito

■ Cellin i", oraz niegrane jeszcze w  K ra k o w ie  Mus- 
s o rgsk yego ; „In iroduation" i  „Danse de Persa- 
nesłi z opery Chovantchina L iadow a: osiem  ro- 
s-yjskich pieśni ludowych na ork iestrę  oraz A lfv e - 
na: ,.M idsom m arvaka‘‘ szwedzką rapsodję. Jako 
solista w ystąp i p. K a ro l Szreler, doskonały i za ­
granicą ceniony planista, k tóry  w ysona koncert 
fo rtep jan ow y  e-moll Chopina z  tow. ork iestry . 
B ilety  w  cenie od 1—5 zł do nabycia w  kasie 
dziennej Starego Tealru  (telefon Nr. 1485).

—  EOON P E T R I, znakom ity planista, posiada­
jący w  K ra k o w ie  bardzo licznych w ie lb ic ie li, w y ­
stąpi W na szem mieście z jedynym  koncertem dziś 
ii. w e  czw artek  15 bm. w  Starym  Tea trze  i w yk o ­
na bogaty  i  interesu jący program , którym  osta­
tnio w  B erlin ie  zachw ycał publikę.

—  K W A R T E T  D R E ZD E Ń SK I, jeden z na jśw ie­
tniejszych zespołów  kameralnych, w ystąpi w  K ra ­
kow ie  w  niedzielę 18 bm. w  Starym Teatrze  z  kon 
certem, k tóry będzie hołdem pamięć, n ieśm iertel­
nego m istrza Franciszka Schuberta B ilety  do na­
bycia w  kasie S tarego Tealru .

—  S T A N IS Ł A W A  A R G A S IŃ S K A  znakomita 
śpiewaczka, w ystąp i w  piątek dnia 16 bm. w  sa li 
Bolońskiego, wykonując ku uczczeniu setnej rocz­
nicy śmierci Franciszka Schuberta szereg pieśni 
m istrza. P rz y  fortep jan ie D yr B. W a llek  W a lew ­
ski. B ilety  do nabycia w  składzie fortep janów  
W ł. Boloński, Rynek Gł. 34.

REPERTUAR TEATRÓW  KRAKOWSKICH
K R A K O W S K T T E A T R  Ż Y D 0 W 8 K T

Czw artek : 8‘3C w iecz „Zabłąkana ow iecka" (c e ­
ny zniżone).

T E A T R  IM J S ŁO W A C K IE G O

Czwartek „K ra k o w ia cy  i g ó ra le "
P iątek : „K ra k o w ia cy  i g ó ra le '1.

T E A T R  R E W  JO W  ¥ „G O NG " HJL R A J S K A )
teodziennie dw y przedstaw ien ia O g. 7-ej i 9-ej) 

C zw artek : „T o  są p lotk i"
P iątek: „T o  są p lo tk i'1.

R E P E R T U A R  K U N O T E A T R O W
CORSO: „Jedna noc" i „Maks królem  cy rk ow ­

ców '
NO W O ŚCI: „Lu dzie  podziem ni"
S Z T U K A : „Tajem n ica starego rod u 1.
W A N D A : „P an  T ad eu sz ' (A . M ick iew icza ). 
U C IE C H A : „P an  Tadeusz- (A . M ick iew icza ). 
W A R S Z A W A : „P rezyden t".

■ i u i i i

dzy drugiem i  trzeciem  pdętrem zatrzym yw ała  Jś 
n? przeciąg pół godziny.

Z darza ło  się rów n ież, że  winda k rążyła  pom ię­
dzy piętram i w ra z  z kochankami. Sąd uznał mał­
żeństw o zł zerw ane z wyłącznej w in y żony.
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* Zjazd WIZO zacL. Małopolski 
i SJąska

_ ^ Z j ą z d  Zjednoczenia Kobiet Żydowskich Ma- 
*VP<>lsGŁj. Zach j gią^ka odbędzie się w niedzielę 

.P^taegiziałek 18 i 19 bm. z następującym porząd- 
dziennym:

j, nriedzie lę  o  godz. 3-ciej popoł 1-sze posdedze- 
sali „So lidarn ośc i" ul. Zielo-na 10, I I .  p. Po- 

*ądck azionny; 1- P ow itan ie  uczestników Zjazdu 
Pł®®z. przew oón iczącą p. Sussfcindową i  p. D r 

jj^J^b^rd-PejhniitteTo-wą, 2. Powitania Zjazdu 
j j J 6®‘ ^tne organ izacje. 3. W yb ór  Prezyd jum  Zja- 
ja ' Spraw ozdan ie sekertarskie —  p. A p te  M ar­
ti ^ .^ 'O tk ie  spraw ozdan ie poszczególnych miast. 
& P- Zimmermaninowej R eg in y  pt. „Istotaa . *««■ p. rjUimraerniamiowcj n o gu i) pi.

T o ta ln o ś ć  W IZ A , 7. R eferat p. P ew zn erow e j
jfJJJdeiegatki Keren Kajemeth z Palestyny pt.

w
,ela  żydow ska a w yzw o len ie  Pa lestyn y '1.

^ łvi t^miedzialek d. 19 łun. o  godz 9‘3D przedpoi.
c Starej Łożn icy, Domu sierot, Ogniska 

i  kolon ji ogrodniczej..  e  o  — — —  j-
)j2 ’ . POnue iziałek o  godz. 3-ciej popół 2-g;e  pcaie- 
1 ]\1C W „So lidarności". Porządek  dziieiiny:
2 ( 5 f Ierat kulturalno społeczny —  p. Kotonowa 

^ e êrat organ izacy jny  —  p. Rosto- 
S »  ’  Dyskusja generalna, 4. Ewentualja
® 0,^ Zcd'ucie - 6. Pożegnan ie  Z jazdu —  p. D r From - 

'>Vlcz-Stil]erowa.

nia 0mit.e  ̂ 2Ń zd o w y  uprasza Członkin ie zjednoczę 
u lic zn y  udział. Gaście m ile w idzian i.

Łm ZlP  Zjazdu odbędzie się w  niedzielę d 18 
nek 9‘ tei  wi-ecz. w  sali Bolońskiego. R y ­
łem d i ^  P- Zebranie tow arzysk ie  z  udzia- 
nv^>, SaŁek, azionkiń Zjednoczenia i zaproszo-
l ch gości.

Odroczenie rewizji koncesji?
Jak w iadom o, ostateczny term in r ew iz ji konce- 

syj kończy się z  końcem br. Agencja prasow a 
„Ąk^ dow iadu je się, że m in isterstw o skarbu 
Wniesie w krótce do sejmu projekt ustawy w  spra­
w ie  odroczenia wykonania ustawy o  r ew iz ji kon- 
“ ąyj na dalsze trzy  lata Ponadto m in isterstw o 
vvYpraco\vywuje rozporządzen ie, k tóre  m iałoby u- 
2<>odnić in teresy w łaśc ic ie li koncesyj i  enwali- 
^9W. Wedle tego projektu, koncesjoma.rjusze m ie­
liby p rzyjąć do swoich sklepów spóln ików  inw a- 
lidów . Na wypadek, gdyby sejm nie p rzy ją ł no-

« l f  - ^  *  - —  -  w - j —  

^ s ii do- ustawy o koncesjach, ministerstwo rozpa­
d y  każdy poszczególny wypadek i przedłuży konP f ,  . J  r ---------------------------- s  s i -----------—  j

na zasadziie uprawnienia, jak-ie posiada mi-
naster<

w Są to  na razie  ty lko  pogłoska, podawane przez 
^“ 1 wym ien ioną ajencję prasową.

^edłużenie terminu ważności 
Paszportów kupieckich

Spraw W ewnętrznych wystosow ał do 
okóir k i^  °kóln.k treści następującej: W  myśl p. I. 
Wiatowa ^n is terstw a  nr. 27 z dnia 2 marca br. po- 
U;lsc\ve 6 w *adze administracji ogólnej wystawiają 
Cę *>as2porty na jednorazowy w yjazd  zagrani- 
min6tnCe dCJ1 handlowych lub przem ysłowych z ter- 
■Wy&ad, .Wazności 30 dniowym. Zdarzają się jednak 
Przel ż-6 os°h y  te zmuszone są do dłuższego 

DraJ:tyfa|ania zagraaica- bądź t0 w  ceIach odbycia 
rnj.e \V , “ -wodowej, bądź odbycia podróży do

W eb  rssi °diegi3ch-
ś w ia ta  * yższego Ministerstwo zarządza, aby 
wasj. b lad ze  administracji ogólnej wystaw iały
którę o y  Z d,u iszy m terminem ważności osobom, 
dzijj t przed to lą  zaświadczenia wojew ódzkiego w y .

i handlu, względnie inżyniera przemy 
BieczmSa *  miasto st. W arszaw ę, stwierdzające ko- 
Cz<*n: dłuższego przebywania zagranicą, Jedno-
ddj 2j"  ^  zwdązku z  zarządzeniem 3 0 . 17501— 25 z 
*a pa ’ ' 1e>25 r. M inisterstwo wyjaśnia, że optaty
c“ su H y  ulE0We 20 1 25 zl. obowiązują za okres 
3Va4uof j  ii ^ ^ y .  Edyż to jest najdłuższy termin 
^  Am  Paszportów ulgowych na jednorazowy 
i “ sraoucę.

Marki stemplowe na podaniach
W ładze administracji ogólnej wyjaśniają, że dość 

często do różnych urzędów państwowych w p ływ a­
ją podania, na których brak jest opłat stemplowych. 
Na mocy ustaw obowiązujących podania takie nie 
będą zupełnie rozpatrywane i władze nie są w  obo­
wiązku zawiadomić peienta o  braku marek stemNo 
wych. Tu-też należy dbać o to, by każde poda iie .by  
ło zaopatrzone w  markę w  wysokości 3 zł., a jeśli 
ma być otrzymane od w ładzy zaświadczenie jakie­
kolw iek —  6 zł. W'oJne od opiat stemplowych są po 
dania w  sprawach wojskowych, opieki społecznej, 
karno-adjTlinistracyjue

Zebrahia kontrolne
Dziś, we czwartek, do zebrań kontrolnych stawić 

się mają o  godz. 8 Tano w koszarach Sobieskiego 
przy ul. W arszawskiej (objekt 111. na 3-ciem piętrze) 
podoficerowie i szeregow cy rezerw y i pospolitego 
ruszenia (kategorie A, C i D), urodzeni w  roku 1888, 
których nazwiska zaczynają się od liter S, T , zaś ju­
tro w  piątek, urodzeni w roku 1S8 z nazwiskami, za 
czynająccmi się od liter R, U— 1.

— E G Z E K U T Y W A  O R G A N IZ A C J I SJO NSKIEJ 
zw raca w szystk im  Kom itetom  Lokalnym  uwagę 
na cyrku iarz N r. 1/28 w  sprawach organ izacy j­
nych, k tóry  znajduje się ju ż w  ich rękach. E gze­
kutyw a w zyw a  w szystk ie  Kom itety Loka ln e  do 
ścisłego zastosowania się ao  zarządzeń zaw ar­
tych w  tymże cyrkularzu, a w  szczególność zw ra  
ca uwagę na d-ot-zymamie terminu, k tóry  mi; a 
z dniem 20 urn

—  P O S IE D Z E N IE  K O M ibJ I L O K A L N E j K E ­
R E N  K A J E M E T II L E IS R A E L  odbędzie się dziiś, 
w e  czw artek  o  godz. 730 w ieczó r  w  lokalu  w ła- 
si.ym, Stradom 15. Na po-ządsua ziemnym: 1) P lan 
priicy delegacji palestyńskiej w śród  m łodzieży. 
2) W yb ór de legatów  na zjazid ok ręgo w y  K K L . w  
K rakow ie. U prasza się w szystk ich  członków  o  
i-ewi.e i  punktualne przybycie.

—  S T A N O W IS K A  D O R O ŻE K  K O N N Y C H  W  
MIEŚCIE. W czo ra j og łos iliśm y zarządzen ie m agi­
stratu k rakow sk iego w  op raw ie doiożuk sam o­
chodowych na teren ie miasta. Zarzącizemie to  
v. chodzii w życie z dniem dzisiejszym . Nadito na 
zasadzie op in ji kom isji po licy jn o  d rogow e j p ize- 
prowadzonej p rzy  współudzuale d e lega tów  staro­
stwa grodzk iego  i  komenay polic ji państw owej, 
m agistrat oznaczy! iif.stępująoe miejsua postoju 
dorożek konnych w  m ieście: W  Rynku Gi. w  3 
miejscach, na pt. Szczepańskim,' Rynku Klep., ul. 
M ikoła jsk iej, Siennej, św. Gertrudy (w  2 m iej­
scach), D ietla (w  2 m iejscach), W ęg .ow a j, b-aj- 
w ór, B. C iała, L ib row szczyzna, G rzegórzeck iej, 
Kopecnika (w  2 m iejscach), M ogilsk ie j i Chłopic- 
k iego  (narożn ik ), R akow ick iej, Kurkow ej, Lub icz 
Senackiej P aw ie j, Basztow ej, Pędzichów , Szlak, 
D ługiej, Montelupich, W roc ław sk ie j, M azcwuec- 
k.-iej, W ysp iańsk iego, A l. S łowackiego, Ł ob zo w ­
skiej (w  2 m iejscach), D unajew skiego (w  2 m iej­
scach), K ram erów  sklej, Szujskiego i R a jsk iej (na­
rożn ik ), Krupniczej, W arszaw sk ie j, R etoryka, Po­
w iś le , Kościuszki (naprzec:w  realności 1. 82), 
Mada lińskiego, na Rynku Dębnickim, ul. S traszew  
sk iego (w  3 m iejscami), Na D w orcu  osobow ym , na 
stacjach K raków — P lu szów  i K ra k ó w — Podgórze, 
Rynku Podgórskim ,pl. Z gody i  ulicach D ługosza, 
U rzędn iczej i N ow ow ie jsk ie j. Równocześnie m agi­
strat ze zw o li! na za jeżdżanie o w o cek  urzed ukoń­
czeniem p rog  am ów w ieczornych przed teata y  i 
kina. Doro-żk-i konne zajm ą pow yższe  stanowiska 
z  dniem 1 grudnia br.

  F U R A  N A J E C H A N A  P R Z E Z  PO C IĄG .
W czo ra j w  południe p rzyw iez ion o  do K ra kow a  
pociągiem  zak op iań sk im  M-ctoałinę Kasj>erczak 
(la t 45) ai.u&zemę i  Pa  w ir Zarechtę (la l Ś )) kup­
ca, obo je  z Jordanowa. Zostali on i najechani
przez pociąg, jadąc furą opoda l Jordanowa, przy- 
czem wypadł z fury i doznali ciężkich obrażeń.
Oboje p rzew iez iono  po opatrzeniu do klin ik i chi­
rurgicznej;

—  Z D E R Z E N IE  SAMOCHODÓW , bzofer auto- 
do.roiżki Nr. 18 Leopold  Magos, znm. p rzy  ul. M a­
zow ieck ie j 124 najechał u w y lo tu  ul. Wiiślnej i  
Rynku gł. ną auto osobow e N r. 6952, prowadzone 
p rzez K aro la  Adamczyka, zam. przy ul. W ita
Stwosza 11. Szkoda pow stała przez uszkodzenie 
w ynosi 150 zł. Wypadku w  ludziach nie było.

—  W Ł A M A N IA  I  K R A D Z IE Ż E . Anna Tem pie 
w łaśc ic ie lka  restauracji p rzy  ul. B arsk iej 1. 46 
zg los ia ł do polic ji, że w  noev z  12 na 13 bm. skra 
dniono je j z  za m k n ię tego  lokalu  przez w yrw an ie  
desek w  okn ie od podw órza wódkę i papierosy 
w artośc i 150 zł. — Czapnikow i Chaim ow i skra­
dziono dnia 13 bm. m iędzy godz 18 i 19 niespo­
strzeżen ie z o tw a rtego  sklepu przy ul Meiselsa 
- sw etery  w artośc i 100 zł. —  K az im ierzow i W o ­
zn iak ow i z  W o li R adziszow sk ie j pow . M yślenice

skradziono na pl. Seruow sk iego w  czasie jego  nie 
obecności konia z  w ozem  w artośc i 1000 zł. D o­
chodzenia w  toku. —  Tom aszow i D ukatow i ro l­
n ikow i z  K ończyc pow. M iechów  skradziono z  w o ­
zu na placu targow ym  p rzy  ul. Kam iennej płaszcz 
z im ow y w arto śc i 40 zł.

—  Z  K R O N IK I A R E S Z T O W A Ń . W ładys ław  Ga- 
los (la t 22) bez zajęcia i stałego miejsca zam ie­
szkania, aresztow any został p rzez policję /.a kra­
dzież garderoby w artośc i 433 z ł  z zam kniętego 
m ieszkania na szkodę Adama Pokornego, zam. 
p iz y  ul. G rzegórzeck ie j 1. 33. —  Gera M ittler (la t 
26) dezerter arm ji czeskiej zam. rzekom o p rzy  ul. 
K ra k o w sk ie j 28, aresztow any został przez polic ję  
na dw orcu  za Kradzież w a lizk i z  manufakturą 
w a n o śc i 300 z ł  z westybulu tutejszego dw orca ko­
le jow ego  na szikodę Leona Jedwabnego, kupca 
z Tarnow a.

—  Z A B Ł Ą K A N Y  K O N  został przytrzym any na 
ta rg ow icy  p rzy  ul. Zabłocie w e  w to rek  w ieczo ­
rem. Kon ia oddano do zakładu czyszczen ia m iasta

BLU ZKI i spódnice wszelkiego rodzaju nabyć mo­
żna najtaniej tylko w  M AG AZYN IE  N O W O ŚCI, 
Kraków, Florjańska 23. 308C er

KOMUNIKATY
—  CEIREI I C H ALU C  M IZRACH I (Kupa 16, I. p.)

W pisy na kursa buchalterii przyjmuje sekretariat 
org, codziennie od godz. 8— 10 wiecz. Oplata za cały 
kurs wynosi Zt. 5., a prowadzona jest przez jednego 
z wytraw nych profesorów w yższych  szkół handlo­
wych. Kurą rozpoczyna się od 1 grudnia. Dziś IŁ 
łflirs hnbrriskiego o  godz. 8 wiecz. Dziś czynna biblio 
teka od 8— 10. Dziś posiedzenie wydziału o  godz. 830

—  GORDONJA U. J. Dziś o godz. 8 wiecz. plenar­
ne zebranie członków i sym patyków w  lokalu Koła 
Awoda, Rynek GI. 29 I. p., na którein referować bę 
dą kol. Dr. L. Menasche, M. Margulies 1 M. Mttal- 
stein. Na porządku dziennym sprawy aktualne.

—  PLENARN E  ZEBRANIE ZW . PRZEDSW 1T- 
HASZACH AK. Dzisiaj w e  czwartek o godz. 7.45 w ie  
czftr w  lomalu własnym, przy dl. Stradom 15, plenar 
me zebranie członków. Na porządku dziennym W a l. 
ne zebranie „Ogniska". Ze względu na ważność 1 
aktualność sprawy w zyw a  W ydzia_ wszvsłk«cli 
członków oraz zaproszonych gości o pewne i puo- 
ktualho przybycie.

Dziś we czwartek o  godz. 7-ej w lecz, dwa kursy 
języka hebrajskiego, a to: I. Kurs najniższy (grup; I) 
prowadzony przez kol. Salo Ringeid, i I. kuis iiajntż 
szy (grupa II) prov adzony przez koJ. Majera Rotten 
frCT23-*

—  Z3>JVLR. „M A S A D A “  Kwuca „N eszer". Dziś w# 
czwartek o godz. 6.30 punkt, pogadanka.

—  KOLLEGJUM  W Y K Ł A D Ó W  NAUKOMTTCH
(Rynek gl. A— B, 1. 39) Czwartek, 15 bm. Dr. Zbi­
gniew Grabowski: Współczesna literatura angielska, 
piątek 16 bm. red. Konstanty Srokowski: W idoki
przyszłej wojny, sobota, 17 om. kapitan-piłot Dr. 
Tadeusz Halewski: Zagadnienia polityczno-gospodąr 
cze  lotnictwa w  dobie obecnej. Pocz. o godz. 7 w ie­
czór.

Z(g S P O R T U
— G IM N ASTYK A  SEKCJI LE K K O A TLE TY C Z ­

NEJ M AKKABI odbywa się, po przerw ie w saJi gim­
nastycznej gimnazjum żydowskiego przy ul. Brzozo 
wej 5. Kurs pań we wtorki i czwartki od 6— 7, wzgl. 
8— 9. Kurs panów w  poniedziałki i środy od 8— 9. 
Zgtoszenia przyjmuje się tamże wzgl. w  lokalu klubu 
ul. Gertrudy 8. u sekretarza p. Horow itza codzien­
nie od 6— 8 wiecz.

—  M IS TR Z O S TW O  K R A K O W A  W  BIEGU NA 
PRZEŁAJ. W  niedzielę 18 bm. organizuje sekcja lek 
koatletyczna Makkabi, ż  polecenia KOŹLA, bieg na 
przeiaj pań o M istrzostwo Okręgu. W  biegu wezmą 
udział najlepsze lekkoatletki Krakowa. Start na boi­
sku Makkabi o  11 przedpoł.

—  SEKCJA N A R C IAR SK A  ŻKS. Makkabi w zyw a 
wszystkich swych zawodników, chcących wziąść U- 
dzial w  najbliższych zawodach PZN, by zgłosili sio 
najpóźniej do 19 bm. do lokalu klubowego Gertrudy 
8, między 7— 8 w iecz. celem rejestracji.

—  W YC IE C ZK A  S P O R T O W A  NA ZA W O D Y  W I­
S ŁA — LF.C. W  K A TO W IC A C H . Tow arzystw o spor­
towe W ista organizuje w najbliższą niedzielę, dnia 
18 bm. wycieczkę na zaw ody sportowe, decydujące 
o m istrzostwie Polski: W isła— IFC. W  tym celu 
przyjmuje się zgłoszenia osób. pragnących udać się 
na pow yższe zawody sportowe w  składzie zabawek 
p. Chornikowskiej przy ul. Floriańskiej 3. Tam ie  na 
leży złożyć 8 zł. tytułem kosztów podróży z Krako 
w a do Katowic i z powrotem. Zgłoszenie przyjmuje 
się do piątku godz. 7 w ieczorem . Odjazd pociągu w  
niedzielę o godz. 10 rano,



Str. 10 „NOWY i>ZiEWNIK“ piątek 16 XI 1W8 Nr. 201

[&o!! non n i l
z udziałem b. żołnierzy legfoitu żydowskiego

Londyn. 14. 1 1 . ŹAT. Z Jerozolimy donoszą, 
lż w  dniu 11 listopada, jako w 10-tą rocznicę za 
wieszenia broni, odbyła s;ę w Jerozolimie rewja 
angielskich wojskowych oddziałów palestyń­
skich. W  uroczystości brali również udział b. 
żołnierze legionu żydowskiego w czasie wojny 
światowej z Żabotyńskim na czele. Ze wszyst­
kich stron Palestyny przybyli do Jerozolimy 
specjalnymi pociągami b. żydowscy wojskowi. 
Sir. Lucke, zastępca Wysok.ego Komisarza, do 
konał przeglądu oddziałów wojskowych. Przy­

witał on d. żydowskich wojskowych dając w y­
raz *pi zckonamiu, iż z tymsainym entuzjazmem, 
z jakim walczyli podczas wojny, będą brali u- 
dział w pokojowej odbudowie kraju. Pochód b. 
wojskowych przeszedł wszystkiemi ulicami mia 
sta. Przed rozwiązaniem pochodu przywitał b. 
żołnierzy żydowskich pułk. Kish, przewodniczą 
cy związku b. wojowników żydowskicn, który 
podniósł znaczenie udziaru Żydów w  walkach o 
wyzwolenie Palestyny ora.- zasługi Żabotyń- 
skiego.

Jerozolima. 14. 11. ŻAT. Odbyła się tu konfe­
rencją wszystkich grup rewizjonistycznych w 
Palestynie przy udziale Włodzimierza Źabotyń 
skiego. Konferencja powzięła zasadniczą rezolu 
cję, aprcoującą koncepcję posia Wedgewooda o 
slódmem dominium. Przez przyjęcie tej rezolu­
cji rewizjoniści oświadczyli się oficjalnie za

przekształceniem Palestyny z kraju mandato­
wego, posiadającego gwarancję międzynarodo­
wą, w dominium angielskie, które ma być czę­
ścią imperium brytyjskiego. Nadto konferencja 
uchwaliła rezolucję, domagającą sde prowadze­
nia samodzielnej akcji politycznej p zez żydo- 
sfwo palestyńskie zagranicą.

Lokaut w przemyśle ritirieckira
zatacza coraz szersze kręgi

Berlin. 14. 1 1 . PATRadio. Lokaut w  przemy­
śle metalurgicznym rozszerzył się na dalsze o- 
kręgi w i Westfalii. Lokautem objętycn zostało 
dalszych około 40.000 robotników.

Najwyższa instancja urzędu ubezpieczeń od 
rzuciła dziś postulty związków robotniczych o 
Wj'płatę zasiłków robo.mkom dotkniętym -lo­
kautem.

Po debacie w parlamencie w sprawce logautu 
odesłano dziś wszystkie wnioski, zgłoszone w 
tej sprawie przez różne ugrupowania, do Komi­
sji polityczno-społeczne,;'. Zgłoszony przez ko­
munistów wniosek o \otum nieufności dla gabi 
netu w  związku ze sprawą lokautu, został od 
rzucony. Za wnioskiem głosowali komuniści i 
grupa Hitlera. •

Dlaczego usunięto naczelników 
władz bezpieczeństwa we Lwowie

Warszawa. 14, 11. PĄT-Rądio, W związku z 
podanemi w prasie wiadomościami o zmianach 
personalnych we Lwowie, Ministerstwo Spraw 
Wewnętrznych komunikuje: Minister Spraw 
Wewnętrznych zarządził przeniesienie w stan 
spoczynku starosty grodzkiego Dra Reinl&nde- 
ra, oraz przeniesienie komendanta policji na m. 
Lw ów  insp. Nowodworskiego. Zmiany na tych 
odpowiedzialnych dla bezpieczeństwa publicz­
nego stanowiska są następstwom zbyt hiei nego 
zachowania się, jakie wyżej wymienieni okaza 
U w  czasie ostatnich wypadków w e Lwowie.

Projekty nstAw samorządowych
(Telefonem ud naszego korespondenta)

Warszawa. 14. 11. Sin. Blok stronnictw lewi 
cowych wniósł dzisiaj do laski marszałkowskiej 
projekty ustaw, dotyczących samorządu tery­
torialnego gmin wiejskich i miejskich.

Brat Litwmowa w Gdańsku
Gdańsk. 14. 11. (A W ) W  związku ze znana 

aferą w  berlińskim Wniesztorgu dowiadujemy 
się, że główny sprawca fałszerstw weksli, brat 
komisarza ZSSR Litwinowa przybył do Gdań­
ska Równocześnie, jak twierdzą przybył z nim 
aferzysta europejskiej sławy Holzmann rów­
nież wmieszany w  fałszerstwo weksli- Litwi 
now przybył do Gdańska ia. fałszywym pa­
szportem.

Samobójstwo oskarżyciela 
„ s p e c ó w "

Moskwa. 14. 11. (Tet. wł.) Popełnił tu samo­
bójstwo inż. Bachtiarow, znany z głośnego, pro­
cesu szachtyńskiego. Podczas tego procesu 
Bachtiarow przyczynił się swoimi zeznaniami 
do skazania kilku kolegów na śmierć. Od tej 
chwili dręczyły gow yrzuty sumiema, stracił pa 
nowanie nad sobą i zastrzelił się w gmachu lu 
dowego komisarjatu komunikacji, gdzie praco 
wał.

Czy istnieje jeszcze poroinuike- 
nie n  ędzy Franc*ą a Anglją?
Charakterystyczna dyskusja w IzWe Lordów.

F retokół jednostronny w sprawie 
pos, Sławek -pos. Fucriziałkowski

Warszawa. 14. 1 1 . Sin. Zastępcy posła Sław­
ka w  jego sporze z posłem Młodzianowskim, 
pułkownicy Wieniawa Długoszewski i Pieracki 
ogłosili protokół jednostronny, sporządzony w 
związku z odmową zastępców pos. Niedziałko 
wskiego załatwieni? konfliktu w drodze poje­
dynku. Zasiępcj pos. Sławka stwierdzają. l~ 
związani obowiązkiem oficerskim a nadto trądy 
cją i kodeksem honorowym, że pos. Niedziałko­
wski usuwa się od wzięcia na siebie konsekwen 
cji, jakich wymaga od każdego obrażającego 
kodeks honorowy. W następstwie tego, ponie­
waż kodeks hono- ow y nie zna żadnych sądów 
obywatelskich, proponowanych przez zastęp­
ców pos. Niedziałkowskiego, przeto nie mogąc 
dojść do porozumienia na zasadzie obowiązują­
cych przepisów postępowania honorowego (Bo 
ziewie z aj stwierdzają, że sprawa honorowa mię 
dzy posłanr1 Sławkiem a Nedziałkow ąk™ zo­
stała załatwiona honorowo tylko dla posła Wa 
lerego Sławka. Ze względu na pubLczńy chara 
kter obrazy, zastępcy postanowili swój proto­
kół jednostronny ogłosić w prasie.

Ppułk. Beck przechodzi 
d o  dyplomacji

Warszawa. 14. 1 1 . (N) Podpułkownik Beck, 
szef gabinetu ministra spraw wojskowych przej 
dzie w grudniu do służoy dyplomatycznej na 
stanowisko pierwszego radcy ambasady pol­
skiej w  Paryżu, albo radty poselstwa polskiego 
przy Kwirynak

BezUerdinowy urlop 
e «n  Sikorskiego

Warszawa. 14. 1 1 . 'Sin) Generał Władysław 
Sikorski otrzymał od ministra spraw wojsko­
wych ns własną prośbę dalszy bezterminowy 
urlop z prawem przebywaria zagranicą.

Przed kilfku dniami odbyło się w  angielskiej 
Izbie Lordów posiedzenie, na którem lord Cu* 
hendun udzielił wyczerpujących wyjaśnień 
sprawie stosunku Anglji do Francji. Dyskusja 
była niezmiernie ważna i znamienna dla obec 
noj sytuacji politycznej.

Przedstawiciel Partji Pracy, Thomson zażą­
daj doikłaunych wyjaśnień, czy koncesję, ktorc 
Aaglja przyznała Francji w sprawię buaowj 
małych krążowników i małych łodzi podwo 
dnych oiaz w sprawie niewdiągajiia wyszkolOr' 
nych rezerw w  aKtywnj stan armji, poclicgŁ- 
jącęj rozbrojeniu, pozostają jeszcię nadal 
mocy, chociaż Stany Zjednoczone stanowczo 
odrzuciły przystąpienie do kompromisu franco 
sko-angtelskiego. Thomson zażądał dalej w y­
jaśnień w  sprawie ostatniego ustępu noty tran, 
cuskiej z dnia 20 lipca br., w  którym Francja* 
wskazuje na to, żę Anglją i Francja wzięły na, 
siebie zobowiązania prowadzenia wspólnej po- 1 
Utyki dla sparaliżowania następstw wyntkiycn 
ze stanowiska Stanów Zjednoczonych. Thom-' 
son ironicznie spytał się lorda Cushendun*.. 
loedy to odkrył swoją miłość dla Niemiec,; 
w a/.afc jeszcze w r. 1924 wygłosił płomienną f i ­
li piKę przeciwko Niemcom, r,azvwi jąc jt  na- 1 
rodem oszustów i bankrutów.

Lord Gushendun w  odpowiedzi usiłował w y­
kazać, że Anglją nie uprawia tajnej clypioma- 
cji, a wszystkie inne państwa, zaciąpione w  
przy gotowa w c ze j komisji rozbrojeniowej, m c 
nie mogą mieć przeciwko temu, że Anglia usi­
łuje się naprzód porozumieć z Francją. W  sa­
mej zaś rzeczy zaznaczył lord Cushęndun, tż 
kompromis między Francją a Anglją z chwilą 
odrzucenia przez St. Zjednoczone stracił wszel-. 
ką mot obowiązującą i że*Anglja wobec Fran-. 
cji n'ie pja żadnych ani militarnych ani polity-' 
cznych zobowiązań. W  siorawie za- wspólnej 
polityki, której Francja żądała w odnośnym 
ustęp,e swej noty, Anglją nie udzieliła żadnej, 
odpowiedzi, co we Francji komentowano jako 
nieuznanię ze strony Anglji tej f-ancuskiej in­
terpretacji kompromisu. Prawdą jest, że w r- 
1924 wygłosił mowę, której ostrze zwracało się 
orzeciwko Niemcom, ale Wszal: i Lloyd Georgt 
wygłaszał swego czasu tego rodzaju mowy*. Ta 
ka sama zmiana przekonań, jako nastąpiła u 
Geo-ge‘a, nastąpiła u niego, a obecnie jeśt szczę 
śliwy, że nie mógłby już takich mów wygla- 1 
szać.

Lord Grey przyjął z zadowoleniem wyjaśnię 
nie lorda Cushenduna do wiadomości proponU 
jąc, by wyjaśnienia w sprawie odzyskanej swo 
body Anglji w stosunku do Francji zostały W' 
specjalnej nocie zakomunikowane zainteresows 
nym mocarstwom. Do tego wniosku przychyli! 
sia lord Cccii, zaznaczając. Iż trzeba złamać nw i 
nopoi admirałów I militarnych rzeczoznaw­
ców w dziedzmie polityki zagranicznej.

Kredyt dla Org. Sjon'stycznej

—  K O ŁO  ŻYD. H A N D LO W C Ó W  „H A lPO EL" R r
nek gt. 29)Dziś wieczór o godc. 8 ej punkt, kurs nic 
m leckego, prow. tow. Lerchenteld.

Nowy Jork, 14. 11. ŻAT. Prezydent OrganiZ? 
cji Sjoms'ycznej w Ameryce Louis Lipsky po- j
dał do wiadomości prasy, iż grupa sjonistów a* 
mer-ykańskich zapewniła kredyt w  wysokość ^
pół miliona dolarów dla potrzeb finansowych c
Organizacji, celem pokryc.a jej zobowiązań. v

Układ :v sprawie Chorzeć*
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa. 14. 11. (Sin) Jak się dowiadujem y, 
w sprawie odszkodowania ze Chorzów doszł'1 
do porozumienia między przedstawicielami r*b ! 
du polskiego i niemieckiego

Samolot sowiecki spadł n& i 

terytorium polskie
Warszawa. 14, 1 1 . Nad granicą Dolsko-sowi^ 

cką na wysokości 200 m. ukazał się samolot 
wiecki, który skutkiem defektu w  motor**! 
wpadł w  korkociąg i runął po stronie p o ls k i **
Pil/Yt i p i a ranni.

•a 
n
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Jeden ze sprawców potróinego mordu
w Łodzi aresztowany

Morderstwa dokonali dwaj chłopcy: 19-ietnf i 14- letni l
Wała i PA ^- Dziś nad ranem areszto-
<kr . ^ucia jed uego ze sprawców mor 
osohan <njPjnaiieS<i w medzi-eę wieczorem na 
sz+L4  uiałżonkćw Fischerów w Łodzi. Are- 
2amWan £osta  ̂ 19-letni Sianislaw Łaniucha, 
^inieszkaiji przy rodzime przy ulicy Targowej 
_ Ł^dzj, Łaniucha przyznał się do udziału w 
^Nteistwie,  Na ślad morderców naprowadziły 
—gnan^  szofera taksówki, która złoczyńcy od

jechali ze śródmieścia po dokonanej zbrodni. 
Drugim zbrodniarzem, poszukiwanym przez po 
Iicję ma b y ć  14-letni ch łop iec . Zbrodniarze po 
dokonaniu morderstwa zrabowali zaledwie kil­
kaset złotych, które Fischer miał przy sobie w 
portfelu. Kasy, w której znajdowało się około 
150.000 zł- w walucie zagranicznej, gotówce i w  
papierach wartościowych, zbrodniarze mimc po 
siadania kluczy otworzyć nie zdołali.

Glbrzjmte spekulacje giełdowe wN. Jorku
rtiljoirerzy wyrastam lak grzyby po deszczu...

y, ndyn, 14 i i  PAT . Wczorajszy dzień na dziły zlecenia zakupna 5 iud 10 tysGęcy akcyj. 
dv w Nowym Jorku był w łnstorji giet- Codziennie powctają dzięki spekulacjom glel-
ris ein Najbardziej gwałtownej zwyżki. Ko- dowym nowi mUjonerzy. Suma zleceń wyno- 
banki11̂ *11 nowoj ° rski ,-Dafily Mail“ donosi, że si czasem na godzinę 1,500.000. Zarząd giełdy 

. straciły kontrolę nad rynkiem pienięż- prze do podwyższenia liczby członków giełdy, 
i tru t Ze ZOsta}v zepchnięte przez towarzystwa ponieważ dotychczasowa organizacja giełdy nie 

drugie miejsce. Co chwila aadeho- może sprostać obecnym obrotom.

popełnił samobójstwo
po nieudałym zamachu na morderco Obregona

do mordercy stryja Strażnicy więzienia zdoła­
li jednak aa czas pzeszkodzić temu zamliarowi, 
poczem kapitana Obregona usunięto z wię­
zienia. W  kilka godzin później kapitan Obre- 
gon popełnił samobójstwo, strzelając do sienie 
w skroń.

, 0nose e^’ 11 P A T  Dzienniki wiedeńskie
ńego ^  Z Meksyku' ze siostrzeniec zamordowa­
n o } 'Pr-feydenta Obregona kapitan Obregon 
dlii .d0Stać do wiezienia, w którem znaj- 
S2i e ^  morderca prezydenta Toral. Doszedł- 

j  do celi Torala. kapłan Obregon isilował 
-  -  z zakratnw any otwór strzelić z rewolweru

Straty spowodowane wybuchem Etny
wynoszą 200 milionów lirów

Catania. 14. 1 1 . PAT. Główny strumień lawy, j płynący ku Fossartoro stał się potokiem rozża 
którego szybkość wynosi około 7 km na godzi­
nę, rozdzielił się na 5 odnóg, przyczem najsiP 
gejsza z nich dochodzi do Garraba. Strumień.

rzonych kamieni. Według ostatnich obliczeń, 
straty wynoszą ?00 miljonów Lirów. Działalność 
Ftny powoli słabnie.

40 osób zabitych przez huragan

Buenos Aires. 14 11. PAT. Gwałtowny cy- 
041 nawiedził prowincję Gordoba, W miejsco- 
o§ci Vilia Maria zniszczonych zostało około 

budynków, przyczem 15 osób zostało zabi- 
Z Ca> a około 50 odniosło rany.

w Argentynie
Buenos Aires. 14. 1 1 . PAT. Według ostatnich 

wiadomości, w następstwie huraganu, który sza 
lał w prowincji Cordoba, 40 osób poniosło 
śmierć, a 116 odniosło rany.

gmin zalw.erdza układ

For
morsL z Francją
I4- 11  P A T - Na wczorajszem posie 

Wadzon Kmin w  wyniku dyskusji, przepro- 
kładu n?J W sPraw ê  angielsko-francuskiego u* 
ci w k0 j? rskie80, odrzucono 326 głosami prze 
Wied2' Poprawkę Lloyda George‘a do odpo 
Ce 1 1 1 na mowę tronową, w  której to popraw- 

Qorge wystąpił przeciwko wzmianko 
k ła d o w i .

Wielka katastrofa okrętowa
^0rk- 14- n - P A T - Amerykański statek 

go ^ er uratował około 100 ludzi z zatopione- 
KłoS2ar0r Ca »Wcstris“ . Ostatnie wiadomości 
Pionet’ dotychczas ocalono 218 osób z zato 

_ go Da-rt r̂.™ g raj{ is zc zę  110 pasażerów.W Parowca.

armji czerwonej kradną... 
karabiny

Cz?®SkwŁ 14- 11. (A W ) Ostatnio stają się coraz 
DUłu SZe wypadkł kradzieży broni w wojsku. W  

piechoty w Orle skradziono ostatnio 42 
Mimo aresztowań i energicznego

śledztwa nie udało się dotychczas ująć spraw­
ców kradzieży.

Samobójstwo defraudanta
Lwów. 14. 11. (AW ) Naczelnik stacji kolejo­

wej w Uhnowie Tadeusz Sokalski dopuścił się 
defraudacji kilku tysięcy złotych na szkodę skar 
bu kolejowego, poczem wyjechał do Złoczowa, 
gdzie mieszkają jego rodzice i wystrzałem z re 
wolweru pozbawił się życia. Na stację Uhnów 
wyjechała komisja i rozpoczęła badania. Sokal­
ski pozostawił żonc i dziecko. Przyczyną defrau 
dacji był zły stan jego finansów.

Niezwykły rekord syna 
G. Kauptmanna

Berlin. 14 11 PAT. W  sądzie berlińskim uzy­
ska] rozwód syn znaikomStego pisarza Gerhar­
da Hauptmanna, ożeniony z księżniczką 
Schaumburg-Lippc, pochodzącą z domu panu­
jącego. Rozwód ten wywołał wielką sensację 
w kołach berlińskich, ponieważ rozwiedzione 
-małżeństwo zawarte było zaledwie jTZfd czte­
rema miesiącami.

Z GIEŁDY
fcieldr krakowska

K raków , 14. 11. 1928. A kc je  chw iejne.-D olar bez 
zmiany.

Akcje p rzem ysłow e: Z ielen iew ski 147.7.5, Paro­
w ozy  30 A zo t 3.70, Elektrow nia  54.25, C h odorów  
200.

Ruch ua dzisiejszenf zebraniu gieldowem  ogra ­
niczył się do kilku papierów  przy tendencji chw iej 
r.ej. Papiery- bankowe i  handlowe bez obrotów. 
Z przem ysłowych Z ielen iew ski, A  zo l i E lek trow ­
nia słabiej. Siiną chęcią kupna cieszył się Cho­
dorów  po kursie znacznie zw yżkow ym  przy bra­
ku towaru, W iększych ob ro tów  dokonano E lek­
trow n ią  i  Parow ozam i. Ruch na ogó ł mały.

Na pogieldziu  tendencja utrzymana P łacono 
p rzy  nieco w iększych ohrotacn za D olarów kę 114 
— 115, 4-proc. Prem jów kę. inw estycyjną 118.75 i  
Ć m ieiów  0.17.

W alu ty  i  d ew izy  o fic ja ln ie  bez transakcyj.

N a  rynku w alu tow ym  w  prywatnych obrotach 
tendencja bez zm iany Podaż doi ara go tów k ow ego  
stosunkowo n iew ielka p rzy  większem  zapotrzebo­
waniu. Usposobienie spokojne. W  K rakow ie  do­
la r  g o tów k ow y  8.88 i  pół tle 8.89, czek i bankowo 
8.90 i  jedna czw arta  do 8.90 i  trzyc zwarte. W a r­
szawa doi. 8.88— 8.88 i pół, czeki 8.89 i trzy  czw ar­
te do 8.90 i  jedna czw artr L w ó w  doi. 8.88—8.88 
i  trzy czw arte, czeki 8.90— 8.90 i  pół. K a tow ice  doi 
8.88 i  pó l do 8.89, czeki 8.90 i  jedna czw arta  do 
8.tO 1 trzy  czwarte. Kurs płacenia Banku Po lsk ie­
go  niezm ieniony.

Giełda warszawska
W arszaw a, 14. 11. P A T . A k c je : Bank H andlow y 

120 ,Eaink P o lsk i 174, B nk Zw . bp Zar. 80. Kijew 
skii 96, Spdess 206 Cukier 46, Fllrley 6? 1 trzy, 
CŁwaret, L ilp o p  85, M odrze jów  31, 32, N orb lin  106, 
O strow iec serja B. 105, ser ja  II.  102, Pocisk  5, 
Rudzki 39, Starachow ice 39, 38 i  trzy  czwarte, 39, 
Z ie len iew sk i 154.60, Z aw ierc ie  15.50, 5-proc. dola­
row a  114, 115, 114, 5-proc. konw ersyjna 67, 5-proc- 
ko le jow a  60, 10-proc. kole jow a 102.50, 8-proc, Ub< 
sty Zasl. Banku Gosp K ra j. 93.50. j

W alu ty: D o la ry  8.88 i  jedna czw arta  8.90 i  Je­
dna czv,a-ta 8.86 i  jedna czw arte , B e lg je  123.906, 
124.25, 123.62, H olandja 357.90, 358.80, 367. Londyn 
43.23 i  j  dna czw arta , 43.34, 43.136, N o w y  Jork
8.90, 8.92, 8.88, P a ry ż  34.845, 34.83Ć, 34.92, 34.75, P m  
ga 26.425, 26.48 26.36, SzvT jca iria  17259, 172.08, 
171.16, Sztokholm  38.37, 238.97, 237.77, W iedeń  
125.31, 125.62, 125. M arka m em ieckr 212.38.

Giełda poznańska
Poznańska g iełda zbożow a z  dnia 14 bm.: ży to  

33—33 i  pół, pszenica 41— 42, jęczm ień przem ia­
ło w i 33 i  p ó ł do  34 i  pół, jęczm ień b ro w a row y  
35 i  pół do 37 i  pół, ow ies  32—33, maka żytnfial 
70-proc. 46, mąka pszenna 65jproc. 61— 65, ospa ży ­
ta.! a 26— 27, capa nsze na 26— 27 I  pół, groett 
polny 47— 50, groch  Wdkto> ja 65— 70, groch  F o ł- 
gera  59— 64, ziem niaki stołow e 18-p"OC. 5.8l»—6.10, 
słoma prasowana 5.70— 6, siano luźne 14—15 I  
pół, siano nadnotekie 15,50—17, sdamo luźne nad- 
noteckie 17— 19. Teadenc^s spokojna.

Giełda wiedeńska
W ifid jń , 14. 11 P A T . W a lu ty  i  d ew izy ; Am ster­

dam 285.09, B elgrad  12 4775, Berlin  169.25, Buda­
peszt 123.915, Bukareszt. 4.26 i  trzy  uzwaa-te. K o ­
penhaga 189.30, Londyn 34 44 i  swt dam ósmych, 
No>vy Jork 710.35, Os.o 189.30, P a ry ż  27.745, P ra  
ga 21.04 i  trzy  ósme, Sof ja  5.115, W arszaw a  
79.645— 79.925, Zurych 13C.73. Am erykańskie 70C.7C, 
N iem ieckie 169, Francuskie 27.67, W łosk ie  37.11, 
Jugosłow iańskie 12.465, Po lsk ie  79.69— 80.09, Ru­
muńskie 4225 j trzy  czwarte, Czeskie 2* .01 i  trzy  
ustne, W ęg ie rsk ie  123.95.

P ap ie ry  w artośc iow e: Renta m ajow a 0.765, Ren­
ta lutowa 0.76, Anglobanb 29.2, Bankvercin 25 30, 
Bouenkrfcdit 110, K red iiaosta lt 59, H ipoteczny 
8950, Kom pas 0.77, M erkury 22.25, Północna 1160, 
Austr. kol. państw. 25.75, Południow a 13.81, Gole­
szów  462, Cement 143, A lp lny  41.25, Krupp 12.50, 
P ra ge r  Eisen 445, K im a 121.10, Skoda 293.50, Sier 
sza 26.50, Z ie len iew sk i 123.50, A p o llo  142, Fanto
7.90, K arpa ty  24.50 Galicja 7 i} Schodnica 10.50.

G iełda  zurychska
Zurych, 14. l l  P A T . P a ryż  20.29 i  pół, Londyn 

25.19, N ow y  Jork 5.19.60, Belgja 72.20, W łochy 
27.22, H iszpanja 83 i Irzy  czwarte, Holandja 208.60 
Berlin  123.75, W iedeń 73, Sztokholm  138.90, O slo 
138.50, Kopenhaga 138.50, Sofja 3.75, P raga  15.40, 
W arszaw a 5825, Budapeszt 90.595, B ia łegród  9.13 
Ateny 6.725, Konstantynopol 2.61, Bukareszt 3.1i^ 
H els ing fors  13.09, Buenos A ires  219.10.
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JŁS T  DO ÓD D ANIA  1.000 dolarów  na dobrą bf-
poteicą. Pośrednictwo wykluczone. W iadomość: Dr. 
Jasstm, Plac Mariacki 1. 3305x

PO K Ó J przy  rodzinie do wynajęcia z  utrzyma- 
iJetn, dla diróch panienek. Zduszen ia pod „W . 12“  
do Adm. „N. Dziennika". 1291 g

P R A K T Y K A N T A  zdolnego poszukuje „E lekt, o- 
ganz", ul. Agnieszki' 12. Zgłoszenia od godz. 3— 10.

3302 er

P R A K T Y K A N T A  biurowego z  dobrem! polecenia­
mi poszukuje natychmiast Dom spody cyin y  Stoger i 
oka, Kral.ów, Zielona 3. 3303 x

PO TR Z E B N A  panna (Ż yd .) do dwojga starszych 
dzieci dJa pomocy w  nauce. Znajomość hebrajskiego 
wymagana: W u rie l, Krakowska 31. 12C6g

POKÓJ z komfortem, z  osobnem wejściem, uży­
ciem łazienki, przy inteligetnej rodzime, oddam jed­
nemu Panu za pożyczenie 2.000 zł. Zgłoszenia do 
Adm. „N. Dziennika" pod .P ok ó j” . 1283 g

C H ŁO PC A  do posyłek potrzeba natychmiast: 
Sternberg, Krakowska 2. _______________ 1282 g

PAN N Y  (Ż yd .) do pięcioletniej dziewczynki poszu­
kuje: Lemberger, Grodzka 32. 1284 g

AG FNT poszukuje zastępstwa, najchętniej z bran­
ży  żelazne]. Łaskawe zgłoszenia do Adm. „N. Dzien­
nika" pod „Agen t". 1285 g

N A P R A W A  DYW ANÓ\V. D yw any perskie ki- 
Umy do naprawy przyjmuje „D yw an ‘ , Tkalnia d y ­
wanów, kilimów, Kraków— Podgóize , Kingi o. 
tramwaj 3. Pcleca dy wany, kilimy . Ceny bezkon­
kurencyjne. Telefon 160° 2051sse

ANGIELSKIEGO Języka ftdzfelam pc domach 7 sio  
szenla pod „Anglopol" ao Aair,. ,,N. Dziennika". 1271g

CHCESZ O TR ZYM A Ć  PO SAD Ę? Musisz ukoń­
czyć  kursy fachowe korespondencyjne piofesora 
Sekułuwicza, W arszaw a, Żórawia 42. Kursy w yu ­
czają listownie: buchaiaerjl, rachunkowości kupiec­
kiej, koerspondeacjl handluwej, stenografii, nauk: 
handlu, prawa, kaligrafii, pisania na maszynach, to­
waroznawstwa, angielskiego, francuskiego, niemiec­
kiego, pisowni oraz gramatyki polskiej. Po ukończe­
niu świadectwo. Żądajcie prospektów! 3187 xI ____________

BIURO PO Ś R E D N IC TW A  P R A C Y  D LA KOBIET
p rzy  Zjednoczeniu Kobiet żydowskich, Rynek gł. 29. 
L  piętro, pośredniczy w wyszukiwaniu posad dla 
wszelkiej kategorii pracy kobiecej.

B iuro otwarte codziennie od godz. 3 i pół do 6 tej, 
> wyjątkiem sobót i świąt żydowskich.

Prosi się p iucodawców o zgłaszanie wolnych po 
*ad. 2797 x

Błędnicę
Niedokrwistość usuwa, działa 
wzmacniająco, odżywczo pod­
nieca apctyi, nieoceniony śro­
dek dla rek o n w a le scen tó w

Mra Krzysztoforsk iego w.rio chinown-żelaziste na 
maladze hiszpańskiej. —  Do nabycia w e  wszystkich 
aptekach i droguerjach. Cena za fi. 4.25 zł., oói 2.40, 
W e  własnyn, interesie żądać wyraźn ie Mra K rzysz- 
toforskiego wino chinowo-żelaziste. —  Laboratorium 
chem. farm Mr. M Krzysztn f orski, Tarnów . 3G35x

Zawia4omiferite

z literatury hebrajskiej i żydowskiej
w oryg. i tłumaczeniach z W ydr wnictw: 3?tybla. 
Central. BtlcDer, Kultur-Liga, Harz i R. Lówit 

z Wiednia poiscs

i j iis a rc ia  Jndafstvtzra Siirche Tr.nlfp
K iu s ó ft , (i< tą iiiw ilii«hu  L. 1.

4'-21bp Najdogcdnlesze warunki spłaty.

P A N N A
młoaa, początkująca, z  ukończoną szkolą handlową, 
pisze na maszynie, inteiigetna, pracowita i uczciwa, 
poszukuje posady biurowej, w sklepie lub połączo­
ną przy gospodarstwie i handlu. Najchętniej przy 
rodzinie. W ym agania SKromne. M iejscowość oboję­
tna. Łask. zgłoszenia do Adm. N. D. pod „Chętna".

im  i Emil
poleca pracownia blacharska B

l a  31

Ka sezon zimowy
zamówienia na konfekcję damską i dziecięca dla 
chłopców i panienek do lat 12-iu, przyjmuje pracow­

nia Cgnisko Pracy, ul. Mikołajska 9, od godz. i l — 1, 

z wyjątkiem  sobót i niedziel.

P r o w in c ja !  W y ja z d  do  W a rs za W y  z b y te c z n y !

załatw :amy wszelkie klecenia w sądaeL. urzędach pań 
stwowych i komunaln eh. inst’ tuejach finansowych 
i wszystkich innych. Inteiwencie, zastępstwa, porady, 
inioin-acje we wszelkich sprawach. W indykacje weksli 
321;x i należności. Wywiady,
nu l O „POMOC PRAWNO - Ra Nu i  VtilA“ Iłaruawa, 

Nowy Świat 28. Iios im y załączać znaczki pocztowe ;ia 
odpowiedź. Korespondenci w całej Polrcc poszukiwań!

|  PRZETARGIPUBIICZNE |
Dyrekcja Kolei Państwowych w  Krakowie, rozpi­

suje przetarg publiczny na dostawę w  ouresie rocz­
nym 17.000 kg. blachy cynkowej.

Termin składania ofert upływa dnia 29 listopada 
b. r. o godzinie 12-tej w  południe. Publiczne otwaroio 
ofert nastąpi dnia 30 listopada b. r. o godzinie iC te j.

Bliższe szczegó ły  przetargu, jak również szczegó­
łowe warunki dostawy i warunki techniczne, otrzy­
mać można za osobistem zgłoszeniem w  W yd zia le  
Zasobów Dyrekcji Kolei Państwowych w  K l ;owV  
po wpłaceniu w  Kasie Głównej Dyrekcji kw oty 1 zi. 
za formularze, lub pocztą po nadesłaniu pow yższo ) 
kwoty i znaczków pocztowych na porto.

Dyrekcja Poczt i Telegra fów  w  Krakowie rozpi­
suje przetarg ofertow y na wykonanie 2 szaf slcryt- 
kowych dla up. Zakopane 1, a mianowicie:

1) szafy skrytKowej o wymiarach: 190 cm wyso 
kości, 286 cm. szerokości j 40 cm. głębokości, w  któ- 
rei ma być umieszczonych około 19C skrytek o  w y ­
miarach —  wysokości 21.5 cm. i szerokości i3.5 cm.

2) szafy skrytkowej o wymiarach: 190 cm. wyso­
kości, 140 cm. szerokości i 40 cm. głębokości, w kró* 
re] ma być umieszczonych około 130 skrytek o  w y ­
miarach jak pod 1).

Szafy  mają być wykonane z żelaza, o  bardzo soh.
dnej konstrukcji, po lak icow ane głaako na kolor cie­
mny; skrytki maje być zaopatrzone w  drzw iczki że­
lazne, z umieszczonymi na nich numerami porządko­
wym i, emaliowanymi lub mosiężnymi; każda ze skry 
tek zaopatrzona w  odmienny zamek W ertheimera o  
dwu kluczach.

Tylne ściany szaf mają być zamykane ruchomuni 
żaluzjami.

O ferty należy umieścić w dwóch Kopertach, z k tó­
rych wewnętrzna ma być lakowana 1 zaopatrzona 
napisem; „O ferta na dostawę szaf skrytkow ycb" i w 
terminie do dnia 10 grudnia b. r. przesłać pod adre­
sem tut. Dyrekcji.

O twarcie ofert nastąpi tego samego dnia o goczi- 
nie 12-tej przea południem, w  Oddziale Gospodar­
czym Dyrekcji, ul. W arszawska 3, I. piętro.

Do każde] oferty należy dołączyć dowód na złożo­
ne wadium w wysokości 3%  oferowanej sumy.

Wieczorne kurs*. gotowania dla Fań ora* 
wieczorne kursa kroju i szycia dla Pać
rozpoczną się w  najbliższych dniach w  Ognisku 

Pracy przy u!. Mikołajskie? 9. II. piętro. W szelkich 

informacyj udziela s.ę tamże, codziennie od godz. 
8— ó przedpoł.

ZAMÓWIENIA KA WSZELKIEGO RODZJUO

KALENDARZE N A  KOK 1929
w kilkunastu gatunkacL reklamowe, tygodnioY e, kieszonkowe, ścienne i terminowe przyjmuje:

w c w f l  m \ ¥ k r t  u  d z i e n n i k o w a
SPÓŁKA Z OGK. OOP.

W ki?*KCW IE, UL. ORZESZKOWEJ L. 7. -  TELEFON 279
wykonuje również wszelkie zamówienia w zakies drukarstwa wchodzące —  w szczególności 

druki bankowe, kupieckie, przemysłowe, reklamowe, czasopisma i dzieła.
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